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ZNOWU TRUDNOŚCI W ROKOWANIACH
PARYŻ, 6.7. Rokowania francusko- 

amerykańskie w sprawie wprowadzenia 
w życie planu Hoovera znalazły się znów 
w stadjum krytycznem o tyle, że spo­
dziewane dziś ostateczne podpisanie u- 
uiowy najprawdopodobniej nie nastąpi.

Z Waszyngtonu nadeszła wiadomość, 
że prezydent Hoover odrzuca zawarte 
w odpowiedzi francuskiej żądanie co do 
dalszego uiszczania przez Niemcy spłat 
rcparacyjnych w naturze.

Dlą Francji sprawa ta posiada donio­
słe znaczenie, gdyż z tytułu tych do­
staw rzeczowych otrzymuje ona z Nie­
miec poważne ilości węgla, drzewa, chc- 
mikaljów, maszyn i narzędzi. Jeszcze po­
ważniej przedstawia się sprawa ta dla 
Włoch, które musiałyby otrzymywane 
dotychczas darmo od Niemiec towary 
sprowadzać z Auglji i drogo za nie pła­
cić.

Dla samych Niemiec dostawy w natu­
rze nie są niekorzystne, gdyż stanowią 
one najkorzystniejszy sposób spłacania 
długów i równocześnie pozwalają na za­
trudnienie beżrobfnych.

W kolach francuskich panuje przeko­
nanie, że sprawę tę należy uregulować 
w rokowaniach między zainteresowane- 
mi państwami. Dzień dzisiejszy pokaże, 
czy rokowania pójdą po tęj,. linji, czy też 
wolbec uporu Ameryki utkną na mart­
wym punkcie.

Pozatem St. Zjednoczone odrzucają 
propozycje francuskie, aiby sprawy praw 
ne uregulowane zostały przez niezależ­
ny komitet rzeczoznawców. Hoover do­
maga się by komitet ten bezwarunkowo 
trzymał się jego planu.

Lekars-deatysta

R. Gliksonówna
powróciła

Dąbrowa Górnicza ul. Okrzei Nr. 35.
Telefon 2-78.

Dalsza redukcja budżetu
O 6 MILJONÓW.

WARSZAWA, 6.7. — W Rządzie po 
wyjeździe marsz. Piłsudskiego wobec 
urlopów i innych .ministrów zapano­
wała cisza.

W poszczególnych ministerstwach 
prowadzone są w dalszym ciągu pra­
ce nad redukcją wydatków, celem u- 
zyskaniia jeszcze 67 miljonó-w oszczę­
dności.

Na wzór zjazdu prezesów izł> skar­
bowych, który obradował w ubieg­
łym tygodniu mają się odbyć zjazdy 
i w innych działach dla omówienia 
redukcji wydatków, a w konsekwen­
cji oczywiście i redukcji personelu.

Kurs dolara
CORAZ NIŻSZY.

WARSZAWA, 6.7. (Tel.wl,). Kurs 
dolara w obrotach prywatnych na 
czarnej giełdzie jest o 3 punkty niż­
szy od oficjalnego kursu w Banku 
Polskim i w dalszym ciągu wykazuje 
tendencję zniżkową.

Taksówki warszawskie
WYRUSZYŁY NA MIASTO.

WARSZAWA, 6.7. (Tel.wł.). Mimo 
■odwołania strajku samochodowego, 
taksówki warszawskie strajkowały 
jeszcze w niedzielę i dopiero w ponie- 
diziałek w południc po wiecu szoferów 
wyruszyły na miasto.

MIĘDZY FRANCJA A STANAMI ZJEDNOCZONEMI.
Prasa publikuje notę kanclerza Brii-1skane z moratorjum nie będą użyte na 

ninga do rządu amerykańskiego, w któ-1 zbrojenia morskie, i powiększenie bu­
rej rząd Rzeszy zapewnia, że sumy uzy-* dżetu Reichswehry, lecz przeznaczone

WoWa ni liioiiKifliioli—wiceoiDistreiii
Oszczędności w administracji państwowej.

WARSZAWA, 6.7. Bawi w Warszawie 
wojewoda lwowski płk. Bronisław Na­
koniecznikoff - Klukowski.

Płk. Nakoniecznikoff - Klukowski o- 
puszcza w najbliższym czasie stanowisko 
wojewody lwowskiego i obejmuje stano­
wisko podsekretarza stanu w prezydjum 
Rady ministrów.

Płk. Nakoniecznikoff - Klukowski pro 
wadzić będzie agendy, które poprzednio 
podlegały wicepremierowi. W chwili 
obecnej nic nastąpi nominacja wicepre­
miera.

Dotychczas nie została jeszcze ustalo­
na kandydatura na stanowisko wojewo­
dy lwowskiego, opróżnione po odejściu 
wiceministra Nakoniecznikoff - Klukow-

Olbrzymi zlot Sokołów
dzielnicy Wielkopolskiej.

Niedzielny zlot Sokołów dzielnicy 
Wielkopolskiej w Poznaniu był widow­
nią wielkiej manifestacji narodowej.

Po uroczystem nabożeństwie na boisku 
zehral się wielotysięczny tłum na ryn­
ku, by uczestniczyć w zapowiedzianej 
defiladzie.

Na stopniach ratusza zasiedli: prezy­
dent miasta Ratajski w1 insygniach go­
spodarza miasta, b. marszałek Sejmu i 
Senatu poseł- Trąmipczyński, senator 
Korfanty, b. min. Władysław Seyda, b. 
rektor Kasznica, ks. prałat Kłoss i wielu 
innych.

W południe ruszyły zastępy sokole 
na Rynek. Czoło tworzyli kolarze na u- 
delkorOwanych rowerach, a następnie de­
filowały grupy uczestników zlotu w na­
stępującym porządku: Sokół amerykań­
ski, bractwo kurkowe, Hallerczycy z kil­
kunastoma sztandarami, Legjon amery­
kański, drużyny błękitne, dalej powstań 
cy i wójacy wielkopolscy z 18 sztanda­
rami, wreszcie punkt kulminacyjny, 
poczty sztandarowe Sokoła ze 156 gniazd, 
poczem w zwartych szeregach sokolice 
w granacie i bieli oraz sokoli w- mundu­
rach i nieumundurowani w liczbie kilku 
tysięcy.

Na końcu pochodu szedł z welkiem

Sensacyjne oświadczenie Stalina 
rewizja komunistycznych „zdobyczy”.

RYGA, 6.7. Dyktator sowiecki Stalin 
wygłosił wczoraj na konferencji sowiec­
kich organizacyj gospodarczych sensa­
cyjne przemówienie,-w którem zapowie 
dział radykalny zwrot w dotychczaso­
wej polityce gospodarczej, iż należy 
spalić dotychczasowe świętości komuni­
styczne i przywrócić wiele starego. Zapo 
wiedział on ze zdumiewającą otwarto­
ścią, iż należy powrócić do kapitalistycz­
nego systemu wynagradzania robotni­
ków. W przemyśle należy wprowadzić 
pracę akordową, zróżniczkować .płace 
wykwalifikowanych i niewykwalifiko­
wanych robotników.
Należy w większym, niż dotychczas stop 
niu, przyciągać do współpracy w prze­
myśle sowieckim fachowców i uczonych 
carskiej szkoły i nie wolno ich prześla­
dować. iako zbrodniarzy, lub Sabntaży- 
stów-

skiego.
Nominacja ta nastąpi prawdopodobnie 

po zjeździć wojewodów, który obrado­
wać będzie jutro pod przewodnictwem 
ministra spraw wewnętrznych, Pierac- 
kiego.

Na zjeździć wojewodów omawiane 
być mają również sprawy usprawnienia 
i uproszczenia administracji państwo­
wej. Od wczoraj bawią już w tych spra­
wach w Warszawie oprócz wojewody 
lwowskiego również woj. stanisławowski 
i tarnopolski oraz krakowski.

W województwach małopolski bow iem 
zniesione być mają w najbliższym czasie 
niektóre powiaty.

transparentem i mieczami Obóz Wielkiej 
Polski z zastępem około 1.000 młodzie­
ży. Gdy pochód miną'1, pozostały na 
Rynku tłum spontanicznie wznosił o- 

!krzyki na cześć Romana Dmowskiego, 
Hallera i na cześć idei Polski narodo­
wej.

Popołudniu odbyły się ćwiczenia So­
koła na boisku. Na stadj-onie miejskim 
zebrało się przeszło 10.000 widzów. Roz­
począł uroczystości .pochód sztandarów 
i wszystkich biorących udział .w zlocie 
Sokołów, którzy ustawili się na stadjo­
nie w czworobok. Przemówił do nich 
prezes dzielnicy p. Antoni Wolski, wi­
tając przybyłych dygnitarzy, poczem 
podkreśliwszy ideę Sokola i zespolenie 
jego ze społeczeństwem, podniósł rolę 
Paderewskiego w.życiu Sokola, przypo­
minając, że przy niim ruszyły w bój za­
stępy sokole na. ulicach Poznania w dniu 
27 grudnia 1918 roku.

Tysiączne tłumy wznosiły entuzjastycz 
ne okrzyki na cześć Paderewskiego. Na­
stępnie odlbyły się ćwiczenia, mianowi­
cie najpierw młodzieży, później zbioro­
we, sokolic, wreszcie ćwiczenia około 
1.500 sokołów. Równocześnie rozegrano 
kilka biegów sztafetowych.

Sensacyjnie wprost brzmi oświadcze­
nie Stalina, że t. zw. pięciodniowy nie­
przerwany tydzień pracy dezorganizuje 
przemysł sowiecki i należy wobec tego 
powrócić do dawnych metod sześciodnio 
wego tygodnia pracy ze wspólnym dla 
wszystkich robotników dniem wypo­
czynku.

W końcu Stalin zapowiedział wprowa­
dzenie rygorystycznej dyscypliny w 
przedsiębiorstwach, oświadczając, iż mu­
szą być skasowane talk zw. komitety fa­
bryczne i wprowadzone jednostkowe kie 
rownictwa fabrykami przez wyznaczo­
nych dyrektorów;

Mowa Stalina komentowana jest w ko­
lach politycznych, w Moskwie jako cał­
kowity. odwrót z dotychczasowego syste­
mu gospodarczego wobec piętrzących się 
trudności przy wykonywaniu nlanu pie- 

* cioletniego-

będą w całości na pokrycie deficytu bu­
dżetowego i uzdrowienie życia .gospoda? 
czego.

W związku z tein oświadczeniem „Joui 
nal" zwraca uwagę na tajne kredyty w 
budżecie na zakup 24.000 karabinów 
moszynowych, podczas gdy Niemcom 
przysługuje prawo posiadania tylko 
2.000 takich karabinów.

NIEMCOM GROZI
INFLACJA WALUTOWA.

BERLIN, 6.7. Rada generalna Banku 
Rzeszy, zwołana niespodziewanie na 
dzień wczorajszy, zakończyła swe obra­
dy późnym wieczprem, nie powziąwszy 
żadnej decyzji.-

Wydano jedynie lapidarny komunikat 
zaznaczający, iż nic został przedłożony 
wniosek w sprawie obniżenia granicy po 
krycia marki niemieckiej.

Niepowzięcie w tym kierunku żadne 
go kroku tłumaczy się przebiegiem 
rokowań paryskich, które, jak się 
zdaje, zbliżają się do końca. Bank 
Rzeszy -zajął wobec tego uraazie stano­
wisko wyczekujące.

Z relacji prasy wynika, że zamierzę 
ne było obniżenie granicy pokrycia ba» 
knotów poniżej 40 proc.

Z końcem maja zapas dewiz i złota v> 
Banku Rzeszy wynosił 2.576 milj. marek 
i na tej podstawie obieg banknotów -wy­
nosił 4.299 milj. Pokrycie wynosiło więc 
59.9 proc. W miesiąc później, z końcem 
czerwca, obieg banknotów utrzymano w 
tej samej wysokości, natomiast zapasy 
w zlocie i dewizach stopniały do 1.402 
milj.

Poza tem bank zwrócić musial 519 milj, 
krótkoterminowych kredytów redyskon­
towych. Marka niemiecka znalazła się 
więc tuż ną granicy swego 40-procento 
wego pokrycia.

Z początkiem bieżącego miesiąca od­
pływ złota i dewiz wyniósł dalsze 100 
inilj. Gdyby obieg banknotów zreduko­
wany został stosownie do topnienia zapa­
su złota, mogliby obecnie wynosić zaled­
wie 5.25 miljarda marek. Uskutecznić 
dałoby się to przez natychmiastową re­
strykcję kredytów w Banku Rzeszy o 
półtora miljarda. Krok taki, w mniej­
szych rozmiarach już stosowany, w obec 
nej sytuacji przyniósilby powódź ban­
kructw i wzrost bezrobocia.

Ponieważ sytuacja Banku Rzeszy w 
wyjątkowych wypadkach zezwala na ob­
niżenie pokrycia, projektowane było ob­
niżenie tak poważne, równałoby się to 
usunięciu, wogóle zapasów złota, uzyska­
nych z pożyczki Dawesa, zmagazynowa­
nych w piwnicach Banku Rzeszy, jako 
podstawa waluty niemieckiej.-

15 osób ofiarą
KATASTROFY LOTNICZEJ.

PARYŻ, 6.7. - W ni. Hirsen wyda­
rzyła się straszna katastrofa na zawo­
dach lotniczych.

Po zakończeniu zawodów odbyły 
się loty pasażerskie. Do jednego z sa­
molotów weszło killku pasażerów, jed­
nakże -podczas próby startu samolot 
nie uniósł się w powietrze z powodu 

.przeciążenia. .
W pewnej chwili lotnik dał .pełny 

gaz. Samolot obrócił się i popędzi! 
z wiellką szybkością na trybuny. 5 o- 
^ób .zostało zabitych,przez śmigło sa­
molotu, 10 zaś odniosło niebezpieczni 
rany.

Zawody lotnicze zostały nr^erw-ew
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PRZEGLĄD PRASY. 
0 nowym podziale 
administracyjnym.

Powołując się na wiadomości o 
ukończeniu przez Koiflfcję usprawnie­
nia administracji prac nad projektom 
nowego podziału admińisLiacyjinego 
kraju, konserwa ty wno - sanacyjny 
„Czaś" krakowski przypomina, że 
„na j ważnie jeżem postanowieniem,, te­
go projektu jest zmniejszenie liczby 
województw o 5, i. j, zniesienie woje­
wództw: Kieleckiego, Białostockiego, 
Nowogrodzkiego, Stflnięławowakiego 
i Tarnopolskiego.

W szczególności województwo Krakowskie 
otrąciłoby powiaty: żywiecki, Bielski i t-zęść 
Oświęcimskiego i Chrzanowskiego, które 
wraz z powiatem Częstochowskim. Zawier­
ciańskim, Będzińskim i Częścią Olkuskiego 
przyłączone być mają do województwa ślą­
skiego; województwo to objęłoby cały po­
łudniowo-zachodni. okręg przemysłowy. Wo­
jewództwo Krakowskie otrzymałoby' za to 
całą południową część województwa Kielec­
kiego aż po powiaty: Włoszczowa, Kielce i 
Opatów włącznie oraz, zachodnie powiaty 
województwa Lwowskiego aż po powiaty 
Przeworsk, Sanok, Brzozów włącznie, Wo­
jewództwa Stanisławowskie i Tarnopolskie 
włącza się do Lwowskiego. Północna część 
województwa Poznańskiego z Bydgoszczą i 
kilka powiatów Kongresówki (po Włocła­
wek, Rypin włącznie) mają być przyłączone 
do województwa Pomorskiego, ziemia Ka­
liska aż po Wieluń i Koło włączona ma być 
dó Wielkopolski. W rezultacie zostaje obcię­
te do połowy województwo Łódzkie, a o- 
grouinic powiększone Warszawskie, które 
ma się ciągnąć od Snwalk aż po Końskie. 
Nie dowiadujemy się natomiast czy i W ja­
kiej mierze zmniejszona lub zwiększona ma 
być liczba powiatów w związku z obecnym 
projektem; jak słychać jednak mówi się o 
zniesieniu już niebawem 50 powiatów ze 
względów oszczędnoścowych.

Szczegóły projektu, a przedewszyśt- 
kióm • odłączenie od województwa 
KraikówekSego zachodnich, przemy­
słowych powiafów i przyłączenie ich 
wraz z Częstochową i Zagłębiem do 
Śląska, nasuwa pieniu sanacyjnemu 
następujące uwagi krytyczne:

Omawialiśmy tę sprawę wielokrotnie i 
dziś tylko powtórzyć możemy, że projekt 
ten zarówno ze względów politycznych, jak 
narodowych, uważamy za niewłaściwy. 
Skomplikowanie killku obowiązujących na 
tych terenach prawodawstw. rozciągnięcie 
działania śląskich organizflćyj niemieckich, 
które vla facti działać będą teraz na całe 
nowe województwo, wciąganie je do sporów 
i zatargów, idących nieraz do Genewy, 
wszystko to nie równoważy korzyści zjćdno- 
rzónia okręgu przemysłowego, tern bardziej, 
że w najbliższych latach, po wygaśnięciu 
kojiwencji genewskiej, stanie na porządku 
dziennym sprawa zasadnicza, t. j. dalszego 
istnienia całej wschodniej Małopolski w 

jednem województwie 1 ‘tworzenia przez to 
podstawy dla osobnej autonomicznej dziel­
nicy, jakiej żądają Ukraińcy. Trudno też 
będzie obronić okrojone województwa Łódz­
kiego przy jednoczesnem .powiększeniu wo­
jewództwa Warszawskiego.

Na projekt opracowany przez ko- 
miiśję dla tteiprąwńienKi administracji 
patpży również krytycznie sanacyjna 
„Prawda4’. organ łódzkich fabrykan­
tów- Najbardziej ryzykownem wy­
daja się „Prawdzie" połączenie trzech 
województw Małopolski wwchodiniej 
w jedno województwo Lwowskie:

Trzy obecne województwa na obszarze 
Małopolski wschodniej zostają złączone w 
jedno "wielkie województwo Lwowskie, obej­
mujące całą wschodnią polać tej dzielnicy 
aż do granicy Sanu, czyli dokładnie do gra­
nicy terytorialnych pretensyj galicyjskich 
Rusinów, wyrażanych w haśle: „Lachy za 
Sań.

żywioł polski stanowiący w licznych okrę­
gach tego terytorium znaczną -większość, 
stanie się na całości tylko mniejszością, 
skutkiem tego dzielnica ta na zewnątrz, w 
świetle statystyk, wyborów? szkolnictwa itp. 
przedstawiać się będzie jako dzielnica wy­
bitnie mniejszościowa, co niewątpliwie zo­
stanie umiejętnie wyzyskane przez zainte­
resowana mniejszość i jej protektorów.

Projekt stwarza zatem niejako etnogra­
ficzną ukraińską dzielnicę w granicach 
państwa polskiego, która t biegiem czasu 
będzie musiała stać się państwem Ukraiń­
ców w państwie pólskiem. Przenikanie ży­
wiołu polskiego zostaje na tych obszarach 
utrudnione, jeśli wręcz nie uniemożliwione.

„Prawda" wyraża nadzieję, że z dy­
skusji publicznej projekt komisji nie 
wyjdzie zwycięsko. Sposób bowiem, 
w jaki rozwiązuje problem admini­
stracji ziem wschodnich jest nie do 
przyjęcia. Cala opinja polska bronie 
się będzie przeciw7 takim wysoce -ry- 
zykownyim planom.

Niszczenie samorządu.
Rządowy projekt t. zw. małej usta­

wy samorządowej spotkał się z ostrą 
krvivka na łamach Głosu Gminy

Wiejskiej44, redagowanym' jMteez ko­
mitet, W większości swej złożony Z 
gorących zwolenników B. B. Katego­
rycznie zastrzega «ię to pismo prze- 
cmwiko nosiianowieniom proijeikfti co 
do nadzoril nańistwowycn władz ad­
ministracyjnych nad samorządem. '

Jeżeli więc uprawnienia tej władzy mia­
łyby pójść tak daleko, że miałaby dna ni- 
(z.em nieskrępowane prawo wprowadzenia 
wedle swej oceny do samorządu gminnego 
komisarzy rządowych, jeżeli miałaby ona 
decydować ostatecznie nawet o ważności 
wyborów organów’ gminnych w trybie bez- 
apelacyjnym, jeżeli od jej dobrej woli mia­
łoby zależeć, kto będzie stał na czele gmi­
ny wiejskiej i jak on będzie płatny, jeżeli 
władza ta w każdej chwili miałaby możność

wprost przepędzenia Zawodowych i nieza­
wodowych wójtów, zastępców i Innych człon 
ków organów gminnych i dania im jeśżżżei 
na dalszą drogę życia „wilczego pftsportu" 
w formie orzeczenia o niezdolności do wy­
konywania zawodu, to zrozumiałem jest, że 
wówczas cały kierunek działalności samo­
rządu gminnego i jego organów, spocząłby 
całkowicie w rękach starosty. Trudno obro­
nić się wizji przyszłości, że szczególnie 
gminne organa zarządzające i wójtowie, sta­
liby się powolnymi narzędziami w rękath 
władzy administracji ogólnej, spełniają­
cymi pod grozą utraty stanowiska, n często 
códzieńnego chleba, to co im ta władza roz- 

-każę i nieoglądającymi się na interes gini- 
ny i wyborców.

Nie można też pozbyć się »bawy, że pód 
panowaniem takiego systemu napłynąć mo­
że do gmin cała falanga zawodowców i ko-

Katastrofa lotnicza nad Warszawą
Dwaj lotnicy ranni. — Aparat strzaskany.

WARSZAWA, 6.7. Dziś o godz. 9 i pól 
rano z lotniska wojskowego ha polu Mo- 
kotowskiem wystartował do lotu ćwi­
czebnego samolot wojskowy Bregueł 
XIX, zaopatrzony w silnik 4-50-koany 
Laurin Dietrich. Samolot, pilotowany był 
przez por. Dyziela z 1 pułku lotniczego, 
obserwatorem by! plutonowy Pódwysoc- 
ki z tegoż pułku.

W chwili, gdy samolot znajdował się 
na wysokości 800 metrów, nad dworcem 
głównym, nagle lotnicy ‘Spostrzegli, iż 
motor szwankuje i lada chwila grozi wy 
buchem. Wówczas obydwaj włożyli spa­
dochrony i wyskoczyli z samolotu.

Po chwili w opuszczonym przez lotni­
ków plafowcii rozległ się wybuch i en-

W Mcdjolanie oddano do użytku wybudowany w przeciągu 5 lat dworzec kolejowy, 
jeden z największych w Europie.

Konie polskie dla Francji.
Doniosłe obrady kongresu w Paryżu.

PARYŻ, 6. 7. Odbył się tutaj między­
narodowy kongres przemyciu końskiego. 
Uczestniczyli w nim delegaci kupców za 
granicznych, między którymi po raz 
pierwszy znaleźli się eksporterzy z Pol­
ski.

Delegat kupców polskich przedłożył 
dezyderaty polskich eksporterów koni.

W wyniku szczegółowych rozważań 
kongres przyjął jednomyślnie trzy prze­
dłożone wnioski polskie: 1) kongres wy­
raża nadzieję, że Polska otrzyma prawo 
wwozu konio do Francji na warunkach 
państwa najwięcej uprzywilejowanego; 
2 kongres wyraża życzenie, aby -Boiska 
otrzymała jgawo wwozu do Francji ko­
ni kopalnianych na warunkach kraju 
najwięcej uprzywilejowanego; 5) wobec 
trudności, jakie napotyka sprzedaż koni 
rzeźnych, importowanych z Polski do

Samochód najechał
NA MASZERUJĄCYCH ŻOŁNIERZY.

PIOTRKÓW, 6.7. Podczas marszu 28 p. 
strzelców kaniowskich na ćwiczenia wy­
darzył się tragiczny wypadek, który 
spowodował poranienie trzech żołnierzy.

Na kompanję wojska najechał nieu­
dolnie prowadzony samochód. Trzech 
żołnierzy znalazło się pod kołami. Szo­
fer, korzystając z zamieszania, próbował 
uciec, został jednak zatrzymany przez 
jednego z oficerów groźbą użycia re­
wolweru.

Żołnierzy odstawiono do szpitala, szo­
fera odprowadzono pod konwojem woj­
skowym do komisariatu.

mólot począł rozpadać się w powietrzu 
lia części. Skrzydła oberwały się naj­
pierw, i spadły na teren filtrów przy ul. 
Kosmykowej. Kadłub Samolotu epadł Ha 
dach budynków parterowych, w których 
mieszczą się szopy i drwałnie przy ul. 
Oczki. Wybiwszy otwór w dachu, ka­
dłub samolotu stoczył się na jezdnię uli­
cy. Na teren szpitala Dz. Jezus śpadl 
karabin maszynowy i aparat fotograficz­
ny. Sam zaś silnik wyleciał i upadł na 
jezdnię ulicy Ocźki.

Tymczasem lotnicy na spadochronach 
pędzeni byli przez silny wiatr. Por. Dy- 
zicl epadl na dach szopy, znajdującej 
się na terenie welodromu Bolesławti Ka­
linowskiego przy ul. Radomskiej. Spada-

Francji, kongres proponuje, aby prze­
dłużono termin uboju koni i zezwolono 
na sprzedaż koni we wszystkich mia­
stach posiadających rzeźnie urzędowe.

Rezolucje te, dotyczące Spraw pol­
skich, zostały przedłożone wiceministro­
wi rolnictwa, który przyrzekl rozpatrzeć 
przychylnie dezyderaty kongresu.

O ileby rząd francuski, potraktował 
przychylnie wnioski polskie, eksport ko­
ni z Polski pozyskałby jeden z najważ­
niejszych ry&ków zbytu, którego chłon­
ność dla naszego towaru szacowana jest 
na blisko 12.000 sztuk koni rocznie.

Rozwój bezpośredniego importu koni 
z Polski leży również w interesie Fran­
cuzów, którzy dotychczas nabywali ko­
nie za pośrednictwem Niemiec i Belgji.

Pomór dzieci
W GUBERJI ORŁOWSKIEJ.

MOSKWA, 6.7. Członek pantji komu­
nistycznej i delegat gubernji orłowskiej, 
Cwietnik, oświadczył na posiedzeniu 
rady komisarzy ludowych, iż „ziemia, 
którą reprezentuje, nawiedzona jest klę­
ską chorób żołądkowych, powstałych na 
tle braku żywności.

— W szczególności dotyczy to. dzieci, 
— mówił dalej — które umierają jak 
muchy. Są pewne wioski, w których nie 
można znaleźć ani jednego dziecka.

„W całym rejonie głoduje obecnie o- 
koło 520 tysięcy chłopów, przymusowo 
skolektywizowanych i skazanych przez 
,v-=».Ur&czny nieurodzaj na śmierć gło­
dowa'. 

misirzy, miłych wprawdzie władzy admini­
stracyjnej, lecz nie mających nic wspólne­
go z zawodowością i z gminą nie Iłoząć>cf. 
się.-Jeśli dodać do tego, że właśnie za po­
średnictwem tych organów będzie wykony­
wany bezpośredni nadzór nad calem życiem 
gromadziłem i że, uprawnienia wydziału 
powiatowego w Zakresie nadzoru nie żóstają 
ściśle określone, <0 dochodzi się do przeko­
nania, że zamierzenia projektu miałyby na 
celu całkowite skrępowanie samrządu i 
wzięcia go przez władzo nadzorcze wprost 
za głowę.

jeżeliby tak miał wyglądać przyszły śa 
morząd gminny, to lepiej byłoby, ażeby 
został całkowicie znieslonj' 1 by na Jego 
miejsce utworzono w gminach ekpozytury 
starostw. Byłoby to szczere 1 otwarte.' 

jąc, doznał on złamania prawej nogi j 
ogólnych potłuczeń. Drugi lotnik, pluto­
nowy Podwyeocki, któremu spadochron 
rozwinął się później, doznając ogólnych 
potłuczeń oraz wstrząsu nerwowego, 
spadł na ul. Grójecką 56.

Natychmiast obydwu lotników, będą 
cych w. stanic niezbyt groźnym, prze­
wieziono do szpitala okręgowego Pfiy 
ul. Nowowiejskiej. Szczątki samolotów 
zostały pozbierane przez pogotowie tecb 
niczne 1 p. lotniczego.

PRZYCZYNY KATASTROFY.
Na miejsce wypadku — ulicę ks. Ocz­

ki — zjechała natychmiast komisja woj­
skowa z pułk. Strzemińskim na czele.

Oficerowie oglądali dokładnie szcząt­
ki rozbitego aparatu, badał: poprzery* 
wane linki i t.p.

Resztki samolotu zabezpieczono, sta­
wiając posterunek.

Energiczne prowadzi się śledz­
two. mające na celu wyświetlenie prty- 
czyn katastrofy.

Wersje, krążące wśród lotników, mó­
wią. że aparat sam rozpa li się w powie- 
tizii — jedno skrzydło urwało się i -pa- 
dto na teren filtrów.

Inna wersja mówi, że dwa samoloty 
wojskowe ćwiczyły walkę powietrzną. 
W czasie jednej t ewolucyj jeden apa­
rat uderzył kołami w skrzydło drugtegc 
samolotu. Po dłuższej chwili samolot 
tracony w nasadę skrzydła, rOAparil się

Pilot drugiego eamolotii — wylądował 
na lotnisku w chwilę po katastrofie pier­
wszego — twierdzi stanowczo, że me 
dotknął aparatu por. Dydzinla.

Sprawę katastrofy wyjaśni ostateczni# 
śledztwo.

Tak, czy owak, należy zadać jedno py­
tanie: dlaczego aparat szybowa! nad mia 
stem? Los chciał, że w miejscu wypad­
ku na ulicy nie było nikogo. Katastro­
fa mogła się skończyć śmiercią kilku 
przechodniów.

Dalsza akcja pracownicza
PO ZNIŻCE PŁAC.

WARSZAWA, 6.7. — W cyniku pc 
tazuimieńia pomiędzy poszczegóilnęiaj 
órgamizacjaimi pracowniczOnli, Cftńtral 
na organizacja związków7 zawodo­
wych pracowników umysłowych roz­
poczęła szereg koniferencyj z czynni-, 
kami, ikitóre mają być wciągnięte w 
orłbiie działania organizacji konsum- 
cji, ipodejmowanej przez pracowni­
ków.

Przedewszystikiem odbędą oię kon­
ferencje z pri2ćdfrtawkielanń ruchu 
spółdzielczego, następnie projektowa­
ne jest porozumienie z kasami pożycz- 
kowo-oszczędniOŚcioweani, celem uła­
twienia i umożliwienia pracownikom 
korzystania z kredytów rafowych.

Na skuiteik pierwszych wiadomość! 
o podejmowanej pnzez zrzeszenia pra­
cownicze akcji organizowania kon- 
sttmcji. napływają już do tych zrze­
szeń zgłoszenia poszczegódniych firm o 
zniżkach i dogodnych warunlkach ra­
fowych. Bezpośrednie poroizu-mienie 
iorgainiizacyj pracowniczych z firmami 
nawiązane zostanie dopiero ,z chwilą 
zmontowania całego aparatu.

Prace przygotowawcze źakończont 
zostaną wciągu tygodnia. Okazane 
już przez szereg firm zainteresowanie 
akcją pracowniczą zdaje się dowo­
dzić, ?e akc ja *-« wm widoki nowodize- 
nia.
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Z TROSK DZISIEJSZYCH
W ZGĘSZCZONEJ ATMOSFERZE KRAJU.

Warszawa, 5 lipca.
Upalnie i duszno. Podobno mówią, 

ze w Europie zaczyna się klimat zmie 
niąć na kontynentalny. Nie wiem, czy 
to prawiła, ale ciężar upałów i zadu­
chu odczuwa każdy z nas laików. 1 
:o nietyliko atmosferycznych. Że at­
mosfera w kraju eta je się zgęszczona, 
z-tego zdają sobie sprawę nawet ci, 
co nie chcą dostrzec rzeczywistości. 
Że 6ię coś w naszym węwnętrzno-kra- 
jowym klimacie zmieniło o tem naj­
lepiej są przeświadczeni dzierżący dziś 
władzę,

Dwa fakty są bezsporne i uderzają­
ce : zaczątek fali strejkówej i wycofa­
nia się czynników decydujących z zaj 
mowanych pozycyj. Sanacja chlubiła 
się, że za jej czasów nie dochodziło 
nigdy do strejków. Tymczasem teraz 
wybucha :eden po drugim, wyradza 
się swoista atmosfera niepewności i 
wyczekiwania. Sama „Gazeta Polska" 
przyznała, że po kawiarniach kursu­
je miljon na j przedziwnie jszych pogło 
sek, Mogą one wyrastać tylko w odpo 
wiedniej temperaturze podniecającej 
i zgęszczonej.

Początek ruchowi strejkowemu da­
li „autobusiarze". jednodniowy strejk 
manifestacyjny dn. 1 czerwca był 
symptomatyczny: udał się w całym 
kraju. A potem się potoczyło...

Żyjeńiy ciągle w atmosferze niezde­
cydowania. Ostatnia zniżka poborów 
pracowniczych, która dotknęła dwa 
środowiska: stolice i Śląsk, ciągle jest 
przyczyną nieustających fermentów. 
Najostrzej występują dwie dykaster- 
je, których praca najbezpośredniej 
wiąże się z życiem cod ziennem: pocz­
ta i kolej. Pocztowcy wręcz wysuwa­
li hasła strejkowe, kolejarze ciągle są 
niezadowoleni. Czynniki rządowe, jak 
kolwiek ostro zapowiadały koniecz­
ność najdalszych oszczędności budże­
towych i niemożność zastosowania in­
nych środków poza tymi radykalny­
mi, że-bv stępić ostrze niezadowolenia 
udzieliły zapomóg najbardziej potrze 
bującym. Zapewne uzyskały skutek 
doraźny. Przytępiły rozgoryczenie. 
Ale cofniecie się takie jest odchyle­
niem od linji nieprzejednanej. Jest 
utrudnieniem sobie położenia, gdyż 
wprowadza w rachuby budżetowe 
zamęt i trudności, które muszą wy­
stąpić później, o ile sytuacja nie zmie 
ni się na korzyść. Jest odwleczeniem 
konfliktu, gdyż niema widoków, by 
w: niedalekich .miesiącach znowu czyn 
niki decydujące nie stanęły wobec ko­
nieczności, drastycznych zarządzeń. 
Zresztą i tak Śląsk jest nieprzejedna­
ny i prze do protestów o formie o- 
strzejszej, wyznaczając terminy na 
połowę lipca.

Wstrzymanie ruchu komunikacji sa 
mochodowej w kraju na przeciąg tyl­
ko czterech dni faktycznie dało przed­
siębiorcom samochodowym sukces, 
gdyż uzyskali zapowiedź uwzględnie­
nia ich zasadniczych postulatów tj. 
rewizji ustawy o funduszu drogo­
wym. Rzecz inna, że wszystko to od- 
bije się boleśnie na kieszeni konsu­
menta, a więc społeczeństwa.

W każdym jednak razie widzimy, 
że nieprzejednane zarządzenia zała­
mywały się w obliczu życia. I to jest 
najbardziej znamiennym objawem 
przeżywanego momentu.

Jest to konsekwencją doraźności 
zarządzeń i braku jasno sformułowa­
nego programu. O ten program woła 
już dzisiaj i prawa i lewa 6trona sa­
nacji. Z jednej 6trony „Czas" żąda 
sprecyzowania programu gospodar­
czo - finansowego i reformy podatko­
wej, z druriej kierunki radykalne, 
jak Moraczewski i B’BS wysuwają 
postulaty, mające na celu urzeczywi­
stnienie programu socjalistycznego. 
Czynniki- zaś kierownicze nie umieją 
uporać się z trudnościami.

Zdają sobie jednak sprawę, że przy 
obecnem^ usta, w oda wst wie nie potrafią 
utrzymać równowagi budżetowej i 
dlatego przygotowują pośpiesznie sze­
reg ustaw, które chcą przeprowadzić 
przez parlament. Mówi się teraz w ko 
Uch sanacyjnych o potrzebie zwoła­

nia nadzwyczajnej sesji parlamentar­
nej w końcu sierpnia. Urlopy urzęd­
ników ministerjalnych są tak kon­
struowane, że liczą się z tym termi­
nem. Ogromny nacisk kładą sfery 
sanacyjne na zmianę ustroju admini­
stracyjnego państwa, widząc w tem 
nietyliko ułatwienie administracji, ale 
także oszczędności budżetowe.

A tymczasem w Ministerstwie 
spraw zagranicznych mamy nową 
falę przeniesień i redukcji. Koszta ta­
kich przeniesień na placówkach są 
bardzo wysokie. Ograniczenia pobo­
rów na placówkach jeszcze nie prze­
prowadzono. Równocześnie zaś zamy­
ka się pierwszorzędnego znaczenia 
placówki propagandowe. Gdzie tu jest 
racjonalność działania i jakiś system?

„Grunwald” Kossaka
jako odpowiedź Treviranusowi

Znakomity batalista polski, twórca 
całej galerji monumentalnych dzieł 
historycznych i portretów. Wojciech 
Kossak, wzbogacił swój dorobek arty 
styczny nowem arcydziełem: Grun­
waldem. Współtwórca „Panoramy Ra 
cławickiej", autor niezrównanej „Ol- 
szynki", „Samosierry1, „Bitwy pod 
Płowcami", „Chorągwi pancernej", 
„Kircholmu1, „Sowińskiego pod Wo­
lą" itd., iid. sięgnął do tematu, który 
nietyliko daje pole do popisu wielkim 
talentom malarskim, ale pozwala za­
prawiać farbę tchnienie szczerego 
patrjotyzmu i nasycić ją pełnią naj­
głębszych uczuć. „Grunwald" to wiel 
ka epopeja, w której znalazły wyraz: 
prawda historyczna, fenomenalna te­
chnika malarska, plastyka i ruch, 
wreszcie przepotężna siła ekspresji, 
którą, porywa i przykuwa uwagę wi- 
dza.- .

Scena przedstawiona w najnow­
szym utworze Wojciecha Kossaka, o- 
brazuje nam drugie natarcie po rozbi­
ciu wojsk litewskich, gdy'chorągwie 
koronne przyszły do akcji. Wierność 
topografji pola bitwy, warunków at-i 
mosferycznych i świetlnych tego wy­
jątkowo wietrznego dnia, ścisłe zacho­
wanie gotyku w uzbrojeniu, a .prze- 
dewszystkiem jak najbardziej reali­
styczne uchwycenie zaciekłości bojo­
wej obu przeciwników — zadania, 
znakomicie rozwiązane pTzez autora. 
Kompozycja potężna, świadcząca nie- 
tylko o niesłychanym rozmachu twór 
czym i rutynie malarskiej Wojciecha 
Kossaka, ale także o grunfownem i 
sumiennem przetrawieniu materjału 
historycznego. Obrazowanie każdego 
szczególiku ubioru, chorągwi, zna­
ków sztandarowych, zbroi rycerskiej 
itd., poprzedziły gruntowne i drobiaz 
gowe studja archiwalne. A już posta­
cie walczących cechuje wczucie się 
artysty w temperament średniowiecz­
nego rycerza, nie mówiąc o koniach, 
których rysunek i ruchy są przecież 
wrodzoną specjalnością rodziny Kos­
saków.

I oto dochodzimy do ciekawego, hi­
storycznie bardzo znamiennego wyda­
rzenia.

„Grunwald" będzie wystawiony w 
Poznaniu 2—3 tygodnie, poczem obje- 
dzie niemal wszystkie większe miasta 
Wielkopolski i Pomorza oraz Śląska.

„Grunwald" Kossaka, skomponowa­
ny w okresie wzmożonej kampanji

antypolskiej Niemców — ma odegrać 
dzisiaj ważną rolę polityczną, jako 
odpowiedź Treviranusowi. Symbol 
zwycięstwa miecza i kultury polskiej 
nad pięścią i bezprawiem krzyżackiej 
nawały, ma objechać w triumfalnym 
obchodzie nasze rubieże zachodnie, ma 
przypominać żywo braciom z byłego 
zaboru pruskiego świetną wiktorję 
narodu polskiego nad germańską bu­
tą, fha budzić dumę narodową, wle­
wać otuchę w serca, krzepić umysły, 
zespalać myśli i dążenia w jednym 
wspólnym celu: zdecydowanej obro­
ny przed odradzającą się hydrą nie­
miecką.

Fortuną yariabilis, Deus mirabilis! 
Zamek w ■ Poznaniu, nazwany przez 
zaborców „twierdzą niemczyzny na 
starej ziemi germańskiej", dziś zarzą­
dzeniem Boga staje się miejscem, w 
którem „Grunwald" wymową miecza 
polskich rycerzy woła na cały świat: 
Potęga krzyżacka złamana!! W sali 
tronowej zamku poznańskiego, uży­
czonej na len cel przez p. Prezydenta 
Rzeczypospolitej Polskiej, „Grun­
wald" tchnący zapałem i zawziętością 
będzie 6tanow.il memento dla Niem­
ców, że Polacy nie dadzą sobie ode­
brać odwiecznych ziem polskich.

I jeszcze jeden znamienny moment, 
który trudno pominąć milczeniem. 
Autorem „Grunwaldu" jest Wojciech 
Kossak, ulubiony „Hofmaler" Wilhel­
ma II z czasów zaborczych. Cesarz 
niemiecki cenił wysoko iwórczość 
Kossaka, toteż bolał głęboko, gdy ten 
poruszony do głębi zajadłością ger­
mańską i nieustanną prowokacją .pol­
skiego sumienia „zdusił własną ręką 
kurę o złotych jajach" (jak Kossak 
pisze w Swoich „Wspomnieniach"), 
zrujnował 6ię materjalnie, ale mówcy 
z Malborgą swoją sztuką więcej słu­
żyć nie chciał. I dziś „Grunwald" Kos­
saka jest odpowiedzią na malborekie 
wołania Wilhelma „Wzywam was 
wszystkich rycerze zakonu niemiec­
kiego do świętej wojny z polską bez­
czelnością i sarmacką brną".

Otwarcie wystawy grunwaldzkiego 
arcydzieła nastąpiło niemal równo- 
czaśnie z poświęceniem pomnika Wil­
sona w Poznaniu. Obie te uroczystości 
zbiegły się ze sobą bardzo szczęśliwie, 
gdyż artyzm Kossaka znajdywał nie­
raz styczne z twórczością Paderew­
skiego a obaj metrze są serdecznymi 
przyjaciółmi.

Memorjał Papieża
o zatargu z

Ojciec św. ogłosił memorjał w spra 
wie Akcji Katolickiej, adresowany 
do wszystkich patrjarchów, pryma­
sów, arcybiskupów, biskupów i in­
nych władz Kościoła katolickiego.

Zbędne jest — głosi na wstępie me­
morjał — wchodzić we wszystkie 
szczegóły wydarzeń, jakie w ostatnim 
czasie zaszły w-Rzymie i całych Wło­
szech. Usiłowano zadać śmiertelny 
cios temu co najdroższe ieet dla na-

faszyzmem.
pieża jako Ojca i Pasterza, a sposób 
w jaki postąpiono, jest w najwyższym 
stopniu obrażliwy. Dlatego też Ojciec 
św. poczuwa się do obowiązku zwró­
cić się do katolicyzmu całego świata 
w imieniu prawdy i sprawiedliwości 
w obronie najżywotniejszych intere­
sów i praw Kościoła katolickiego.

Memorjał wyraża najpierw ca­
łemu duchowieństwu podziękowa­
nie za oika zana wierność, a nasteonie

A konsekwencje takiego 6tanu rze­
czy? Ot, charakterystyczny wypadek 
ostatnich dni. Bawi właśnie w stolicy 
ambasador Filipowicz z Waszyngto­
nu. Szeroko się mówi o jego klasycz­
nym wyczynie. Pewnego dnia p. Fili­
powicz depeszuje do pałacu Briihla, 
że w Białym Domu nasiają wakacje, 
że ministrowie wyjeżdżają. Wobec 
tego i on iedzie na urlop do kraju, 
czuje swą swobodę... wobec znaku 
życia politycznego. 1 w dwa dni po­
tem nastąpiło ogłoszenie... orędzia Ho- 
overa... Sprawę musiał referować 
charge d‘affąires, który jest na pla­
cówce dopiero od niedawna...

Tak to się u nas dzieje nietylko na 
placówce waszyngtońskiej....

H. W. 

w ostrych słowach karci wszelkie 
gwałty popełnione w słowie i czynie, 
które nie oszczędziły nawet samej o- 
soby Gica św. Wszystko to odbyło 
się nr.zy współudziale osobników w 
mundurach partyjnych, co nasuwa 
podejrzenie, iż stało się na polecenie z 
góry. Wszystkie wymysły, kłamstwa 
i oszczerstwa prasy partyjnej ujęto w 
dokument, który omal nie nazwano 
dokumentem oficjalnym.

Z niewypowiedzianym bólem stwier 
dza Ojciec św., że w Rzymie i całym 
kraju rozpętała się walka przeciw 
Kościołowi i jego Głowie, mimo, iż 
parokrotnie zapewniał o ponadpar- 
tyjności i apolityczności Akcji Kato­
lickiej. Memorjał kończy się wyraza­
mi wiary w pomyślne zwycięstwo 
sprawiedliwości.

Werbunek hitlerowców
W POLSCE

Od szeregu dni grasują na Pomo­
rzu, a zwłaszcza w powiatach, grani­
czących z terytorjum wolnego miasta 
Gdańska agitatorzy werbunkowi ; 
„armji" Hitlera. Agitatorzy ci, nie 
kryjąc się ze swem stanowiskiem, po­
wołują młodzież niemiecką na ćwicze­
nia do organizacyj hitlerowskich w 
Niemczech. W ten sposób usiłują na­
cjonaliści niemieccy z pod znaku Hit­
lera wytworzyć na terenie Pomorza - 
kolon ję niemieckich militarystów, 
którzyby w razie przyszłej wojny 
odegrali taką samą rolę, jaką odgry­
wali koloniści niemieccy w carskiej 
Rosji w czasie wojny światowej.

Jest niesłychanym skandalem o cha 
rakterze. międzynarodowym, że akcja 
ia. hitlerowców odbywa się pod au­
spicjami wolnego miasta Gdańska, 
którego senat w sposób zgoła prowo­
kacyjny finansuje wyprawy hitlerow- 
skich kondotjerów do Polski.

Projekt ustawy
O ZWALCZ ANIU NIERZĄDU.

Na posiedzeniu Rady opieki Spo­
łecznej, odbytem w dniu 5 b. m. pod 
przewodnictwem podsekretarza stanu 
w Min. pracy i op. 6poł. p. Szubarto- 
wieża, rozważono i przyjęto m. in. 
projekt ustawy o zwalczaniu nierzą­
du.

Jako naczelną zasadę przy opraco­
waniu tego projektu przyjęto, że nie­
rząd jako taki nie jest przestępstwem, 
a przestępstwem są tylko pewne jego 
przejawy, jak: sfręczycielstwo, sute- 
nerestwo, handel żywym towarem, 
Dalej jako główne przyczyny po­
wstania nierządu uznano: warunki 
ekonomiczne, wstręt do pracy, wpływ 
lub przymus osób trzecich, dozwala­
jąc pod pęwnemi warunkami na nie­
rządu osób dorosłych, projekt zaka­
zuje nierządu nieletnich, oraz ustana­
wia zastosowanie specjalnych środ­
ków, jak dom pracy przymusowej, 
dozór policyjny w stosunku do 06Ób 
ciągnących zyski z nierządu itd.

Wreszcie przy opracowywaniu pro­
jektu miano na celu zapewnienie 0- 
pieki osobom pragnącym porzucić 
nierząd i uchylenie wszelkich przepi­
sów, 'utrudniających porzucenie nie-, 
rządu.

W obecnym stanie naszego ustawo- 
dastwa, zagadnienie walki z nierzą­
dem reguluje art. 2 ustawy o opiece 
społecznej z dnia 16 sierpnia 1923 r. 
Projekt nowej ustawy o zwalczaniu 
nierządu przejdzie normalną drogą 
ustawodawczą.

Liczba ociemniałych
NA ŚWIEC1E I W POLSCE.

Według danych, zebranych przez 
jednego z lekarzy angielskich, ogólna 
liczba niewidomych na całym świecie 
wynosi 2.590.000 osób. Statystyka po­
równawczą liczby ociemniałych w 
poszczególnych krajach wykazuje 
bardzo znaczne różnice.

Najkorzystnie i przedstawia się sy­
tuacja w Belgji, gdzie na 100 tysięcy 
mieszkańców przypada 44 niewido­
mych. W Niemczach stosunek ten wy 
raża się liczbą 61 niewidomych na 100 
tys. mieszkańców, w Ameryce 62, we 
1'rancji 71, w Anglji 73, w Polsce o- 
koło 100, najgo rzej natomiast w 
Egipcie, gdzie na 100 tys. mieszkań­
ców urzypada 1.325 niewidomych-

6tanow.il
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Sprawa wody i energji elektrycznej
w Dąbrowie Górniczej.

Bada miejska w Dąbrowie załatwiła 
w ubiegłą sobotę dwie niezmiernie waż- 
ne dla miasta sprawy, mianowicie kwe­
stię likwidacji serwitutu wodnego Tow. 
górniczych i związaną z tern sprawę do­
starczania wody do wodociągu miejskie­
go, oraz sprawę umowy na dostawę dla 
miasta energji elektrycznej.

Są to zagadnienia doniosłego znacze­
nia, nic też- dziwnego, że mimo uprzed­
niego już zaznajamiania z te-mi sprawa­
mi członków- Rady, względnie przedsta­
wicieli wszystkich klubów radzieckich, 
definitywne ich załatwienie było szcze­
gółowo omawiane i drobiazgowo anali­
zowane.

Przed rozpoczęciem właściwych obrad 
prezydent Madeyski zgłosił w imieniu 
zarządu miejskiego dwa nagłe wnioski: 
jeden w sprawie kupna walca parowe­
go, niezbędnego do robót drogowych, 
drugi zaś dotyczący akcji budowy do­
mów drewnianych. Obydwa wnioski 
przyjęto i, stosownie do regulaminu, za­
łatwienie ich odłożono na koniec posie­
dzenia.

Następnie p. prezydent Madeyski re­
ferował Sprawę zobowiązań wodnych 
miejscowych Iow. górniczych i koniecz­
ność zlikwidowania tego serwitutu. W 
Dąbrowie serwitut ten był zjawiskiem 
ogromnie Skomplikowanem, zwłaszcza 
pod względem prawnym i niezmiernie 
utrudniał realizację wodociągu miej­
skiego.

Teoretycznie istniało niby zobowiąza­
nie Tow. górniczych w sprawie dostar­
czania miastu wody, faktycznie zaś było 
ono bardzo problematycznej wartości i 
znaczenia. W rezultacie zarówno jakość, 
jak i ilość wody pozostawiała wiele do 
życzenia- i miasto było bezsilne, przy- 
czem istniała możliwość odmowy Tow. 
dalszego respektowania zobowiązania.

Przy likwidacji zobowiązania wodne­
go miano na uwadze, aby z racji budo­
wy wodociągu miejskiego nietyllko nie 
obarczać ludności nowymi- ciężarami, 
lecz żeby inwestycję wykonać za pie­
niądze, uzyskane od Towarzystw górni­
czych za’ zrzeczenie się przez miasto ser­
witutu wodnego.

Była to sprąwa naprawdę ciężka, wy­
magająca prócz dużego nakładu starań, 
zabiegów i pracy, wiele ostrożności, prze 
zorności i skomplikowanych obliczeń, a- 
by nie narazić miasta- na straty i przykre 
niespodzianki.

Po opracowaniu przez państwowy in­
stytut wodociągowo - kanalizacyjny 
szczegółowych planów i kosztorysu wo­
dociągu miejskiego i po obliczeniu war­
tości serwitutu wodnego, wszczęto z To­
warzystwami górniczemi pertraktacje, 
które mimo licznych trudności, udało się 
nadspodziewanie pomyślnie załatwić.

Najpierw podjęto pertraktacje z Tow. 
francusko - włoskiem, które dostawę wo­
dy do wodociągu miejskiego uzależniło 
od zlikwidowania serwitutu wodnego. 
Po długotrwałych naradach, targach, a 
naw et zrywaniu narad, osiągnięto poro­
zumienie. Zkodei' przeprowadzono per­
traktacje i z pozostałem i na terenie mia­
sta Tow-. górniczemi i ostatecznie dopro- 
wadzonp do zlikwidowania serwitutu 
wodnego na niżej podanych warunkach:

Tow. francusko - włoskie za zrzęcze- 
nie się przez miasto preteusyj, wynika­
jących z protokółów wodnych z dn. 26 
stycznia i 17 listopada 1908 r. będzie pła­
ciło miastu .po 14 tysięcy zł. rocznie przez 
55 lat, tj. przez cały okres trwania u- 
mowy na dostawę wody, czyli razem 
490.000 zł. Tow. zastrzegło sobie prawo 
samodzielnego zaopatrywania w wodę 
własnych domów mieszkalnych.

Tow. francusko - polskie zgodziło się 
za zlikwidowanie serwitutu wodnego 
■wypłacić miastu w ciągu 7 Lał 120.000 zl., 
zastrzegając sobie prawo zaopatrywania 
w wodę wlasnemi środkami nieruchomo­
ści własnych, względnie dzierżawionych 
od skarbu państwu przez Tow. francu- 
jkó-połskic’ i hutę Bankową, a- w-razie 
zrzeczenia się tego uprawnienia dostar-, 
czania przez wodociąg miejski wody do > 
domów Tow7. po cenie 20 gr. za mtr. sze­
ścienny.

Tow. Flora wyraziła zgodę na zrzecze­
nie się przez miasto preteusyj z tytułu 
Zobowiązań wodnych wypłacić miastu 
wciągu najbliższych pięciu lat 120.000 zl. 
w aotówce. lub w terenach równał warto

ści, zastrzegając sobie prawo zaopatry­
wania wlasnemi środkami swych domów 
w wodę.

Wreszcie Tow. Sosnowieckie, jako ek­
wiwalent za serwitut wodny oddaje mia­
stu w dzierżawę na lat 50 tereny na Zie­
lonej, przestrzeni 28 ha, pod park miej­
ski, za opłatą 10 tysięcy zl. na cały okres 
dzierżawy, z prawem pierwszeństwa 
miasta do dalszej dzierżawy.

Tak w ogólnych zarysach przedstawia 
się sprawa likwidacji zobowiązań wod­
nych Tow. górniczych na terenie Dą­
browy.

■’ Umowa na dostawę przez Tow. fran- 
cusko-włoskie wódy dla miasta zawiera, 
między in-nemi, warunki następujące: 
cena metra sześciennego wody przy 
dzieninem zużyciu najmniej tysiąca mtr. 
w ynosi 13 i pół grosza, przy następnych 
500 mtr. 12 gr. i po 10 i jedna czwarta gr. 
ponad tę ilość. Filtry, pompy, ora® ruro­
ciąg do granicy posiadłości Tow-. budu­
je Tow7. własnym kosztem. Umowa za­
warta będzie na lat 35, tj. do dnia 51 
grudnia 1965 r.

Kończąc treściwy referat p. prezydent 
zaznaczył, iż Magistrat robił wszystko w 
kierunku jak najlepszego załatwienia 
sprawy powyższej i jest przeświadczo­
ny, że uzyskano możliwie najkorzyst­
niejsze warunki.

Radny inż. Janota zajął wobec tej spra 
wy krytyczne stanowisko, twierdząc, że 
mimo uzyskania korzystnych warunków 
nie wyzyskano należycie uprawnienia, 
co zaś do sprawy wodociągu uważa obli­
czenia instytutu wodociągowo - kanali­
zacyjnego za błędlne i nierealne i w7 re­
zultacie proponuje, aby miasto oddało 
Tow7. francusko - włoskiemu wodociąg 
do eksploatacji, gdyż dla miasta będzie 
to inwestycja deficytowa.

Radny Cieplak w imieniu klubu PPS. 
oświadczył, że chociaż podane cyfry ich 
nie zadowalają, klub będzie glosował za 
zlikwidowaniem dotychczasowego stanu 
rzeczy i zaopatrzeniem miasta w dobrą 
wodę.

Po udzieleniu jeszcze przez p. prezy­
denta Madeyskiego szeregu odpowiedzi 
i wyjaśnień, oraz oświadczeniu, że w 
sprawie zgłoszonych wniosków przepro­
wadzi pertraktacje z Tow. francusko - 
włoskiem, sprawę likwidacji zobowią­
zań wodnych oraz zawarcia umowy z 
Tow7. francusko - włoskiem na dostawę 
dla miasta wody, jednogłośnie uchwa­
lono.

Z kolei weszła pod obrady inna, nie­
mniej ważna dla miasta sprawa energji 
elektrycznej. Jak wiadomo, poprzednia 
umowa' z Elektrownią okręgow7ą wyga­
sła w 1928 r. Jeszcze w 1927 r. miasto wy­

KALENDARZYK.

Kinoteatry w Zagłębiu 
wyświetlają dziś:

Kino „Pałace” — „Trzej chrzestni 
ojcowie*’.

PROGRAM RADJOWY
KATOWICE.

WTOREK 7 LIPCA 1951.
11.58 Sygnał czasu,- hejnał z Wieży Mar- 

jaokiej — 12.10 Koncert z płyt gramofono­
wych — 15.25 „Szlachetne wsipółzawodui-
ctwo w wojaku" — wygi. kop. M. Fuilar-ski. 
— 15.45 „Chwałka lotnicza" — 16.Ó0 Audy­
cja cioci Heli dla dzieci. — 16.15 Koncert z' 
płyt gramofonowych. — 16.50 „Wakacje w 
obozie" — wygł. p. W. Mączka. — 17.10 
Koncert z płyt gramofonowych. — 17.35 „O 
tajemniczych promieniach ułtragaimma" 
wygł. inrż. Łukasz Dorosz. — 18.00 Koncert 
popularny. — 19.15 Rozmaitości. — 19.50 
Inż. St. Nitsch: „Ze świata — odkrycia, zda­
rzenia, Ludzie". — 20.15 Muzyka operowa
i baletowa z doliny -Szwajcarskiej. — 22.00 
Felijetoir p.t.: „Poezja nicości" — wygł. dr. 
J. Szpakowski. — 22.30 Muizrka lekka i ta­
neczna.

KRONIKA ZAGŁĘBIA.

stąpiło o uzyskanie własnego uprawnie­
nia, lecz szanse otrzymania go były bar­
dzo słabe, głównie skutkiem braku po­
trzebnego kapitału. Po długotrwałych 
staraniach i zabiegach, Magistrat przy­
szedł do przekonania, że Elektrownia 
skłonna jest dać lepsze warunki, niżby 
miasto otrzymało z własnego zakładu e- 
lektrycznego. Podjęte rokowania zakoń­
czono pomyślnie i projekt umowy z Ele­
ktrownią okręgową zawiera następujące 
warunki: taryfa dla oświetlenia prywat­
nego wynosi 50 gr. za kwh. z czego 10 
gr. idzie na rzecz miasta. Taryfa dla si­
ły, tj. za prąd przemysłowy, czyli do na­
pędu wynosi 25 gr., przyczem od wpły­
wu ze sprzedaży tego prądu idzie na 
rzecz miasta 2 i pól proc. Dodać trzeba, 
iż jest to oplata zasadnicza i maksymal­
na. gdyż Elektrownia ma prawo i zawie­
ra umowy indywidualne w sprawie do­
stawy i ceny prądu przemysłowego. Mia 
sto otrzymuje bezpłatnie oświetlenie 
miasta w ilości 80 lamp 300-watowych, 
w tern 40 całonocnych i 40 północych.

Każde powiększeie prywatnego óświet 
lenia o 50 tysięcy kwh. powiększy mia­
stu o 10 bezpłatnych lamp 500-iwatowych. 
Pozatem miasto otrzyma jedno miejsce 
w radzie Elektrowni. Umowa zawarta 
zostanie na okres 40-letni. Podług obli­
czeń nowa umowa przyniesie miastu 130 
tysięcy złotych rocznie dochodu.

W dyskusji mówcy z obydwu skrzy­
deł domagali się obniżenia ceny prądu 
o 5 gr. kosztem dochodu miasta, na co o- 
trzymali wyjaśnienie, że o tej sprawie 
będzie można dyskutować przy rozpatry 
waniu preliminarza budżetowego mia­
sta, poczerń sprawa umowy z Elektrow­
nią /.ostała jednogłośnie zaaprobowana, 
oraz przyjęto wniosek następujący:

— W związku z upoważnieniem zarzą­
du miasta do spisania umowy z Elektrow 
nią okręgową, oraz biorąc pod uwagę z 
jednej strony tendencje wszystkich 
miast Zagłębia do połączenia się w przy­
szłości w jedną całość administracyjną, 
z drugiej zaś strony już dziś istniejącą 
konieczność ścisłej współpracy wszyst­
kich miast wielu dziedzinach pracy sa­
morządowej — Rada miejska poleca za­
rządowi miejskiemu poczynić starania u 
Elektrowni i u państwowych władz ele­
ktrycznych, by termin e kepi racji upraw­
nienia na teren miasta Dąbrowę Górni­
czą został możliwie wydatnie skrócony, 
conajmniej zaś dostosowany do terminu 
ekspiracji uprawnień na tereny miast 
Sosnowca i Będzina.

Z powodu późnej .poty, dalsze obrady 
odłożono do poniedziału, dnia 6 bm. i o 
godz. 1.30 w nocy posiedzenie przer-

Teatr Polski w Katowicach
REPERTUAR:

Poniedziałek 6 lipca — „Hulla di Bulla" 
Wtorek 7 lipca — ,„Mignon" występ Za­

morskiej).
Środa 8 lipca — „Krysia- Leśniczanka".

X OSOBISTE. Kierownik IV komifiarja- 
tu P. P. w Dąbrowie kom. J. Kuliński, 
wyjechał na 6-4ygodniowy urlop.
X POGŁOSKA. W związku z zawar­
ciem umowy między Magistratem dą­
browskim a Elektrownią okręgową na 
dostawę prądu, krążą pogłoski, że Ele­
ktrownia prowadzi pertraktacje również 
z tymczasowym zarządem m. Będzina o 
przejęcie koncesji na rzecz Elektrowni. 
W ten sposób cały okręg Zagłębia byłby 
zasilany z Elektrowni okręgowej.
X PRZECIW OBCIĄŻENIU PODAT­
KOWEMU W BĘDZINIE. Po kupcach 
będzińskich również Stowarzyszenie w'la 
ścicieli nieruchomości w Będzinie zwró­
ciło się do pana wojewody Kieleckiego 
z pismem, w ktorem ze względu na cięż­
ką sytuację gospodarczą, prosi p. woje­
wodę o niezatwierdzenie podatku inwe­
stycyjnego oraz 25 proc, podwyżki po­
datku od nieruchomości, uchwalonych 
przez tymczasowy komisaryczny za­
rząd m. Będzina.

Opera w Katowicach
ZOSTANIE ZLIKWIDOWANA.

Na ostatniem posiedzeniu zarządu To­
warzystwa przyjaciół teatru polskiego w 
Katowicach omawiano 6prawę przyszłe­
go sezonu teatralnego w roku 1931-52.

Wobec zmniejszenia subwencji na bu­
dżet teatralny o 50 procent, postanowio 
no w przyszłym sezonie zlikwidować 
dział operowy, jako najkosztowniejszy, 
a pozostawić jedynie dramat i operetkę

Decyzję powyższą powzięto po grun- 
townem omówieniu całokształtu prac . 
teatru polskiego w Katowicach.

X Z ŻYCIA ROLNIKÓW W CZELADZI 
Onagdej, jak zapowiadaliśmy, skarbnik 
b. komitetu rolników w Czeladzi p. R 
Machniewski przekazał wszelkie posia­
dane dowody i akta, nowym władzom 
rolników. Nowy komitet otrzymał wek­
sle pożyczkowe na sumę 59 tys. zl. Roz­
liczenie to nie jest ostateczne, w naj­
bliższym czasie nastąpi prawdopodobnie 
dodatkowa likwidacja.

X WEDŁUG ZAPOWIEDZI I OGŁO- 
SZEN URZĘDOWYCH magistratu cze. 
Judzkiego, rozklejonych po mieście, i 
dniem 1 lipca Magistrat zabrania pry­
watnego rozklejania wszelkiego rodza­
ju afiszy i reklam, zawiadamiając, że 
koncesje tę oddal Związkowi podofice­
rów rezerwy. Magistrat wobec tego wi­
nien podać do publicznej wiadomości 
warunki rozklejania według zawartej 
umowy,, oraz unormować miejsca rozkle­
jać. Dotychczas bow iem z powodu bra­
ku specjalnych słupów reklamowych 
afisze dekorują bramy i ściany domów, 
.parkanów etc, co jest niedopuszczalne. 
Sądzimy także, że właściciele nierucho­
mości nie pozwolą naklejać swych bram 
i parkanów. Sprawa więc ta wymaga 
jakiejś regulacji.

Fałszywy alarm
O PRZEBUDZENIU SIĘ Z LETARGU.

Wczoraj w Sosnowcu' podawano sobie 
z ust do ust sensacyjną wiadomość o 
tem, co zaszło około godz. 10 przed po­
łudniem na cmentarzu sosnowieckim w 
czasie grzebania zwłok ś. p. Faustyny 
Da nkows kiej.

Oto uczestnicy pogrzebu dosłyszeli i 
metalowej, zadutowanej trumny jakie; 
odgłosy, które mogłyby świadczyć, że 
ś. p. Dankowska zapadła w sen letargicz 
ny i że na cmentarzu nastąpiło przebu­
dzenie.

Natychmiast wezwano lekarza miej­
skiego d-ra Molickiego, który stwierdził 
niewątpliwy zgon i że odgłosy pochodzi­
ły z gazów, które zebrały się wewnątrz 
trumny i wydobywając się na zewnątrz, 
wydawały srmery, mogące wywołać złu- 
dzenie, że zmarła ocknęła się.

Po stwierdzeniu tego stanu rzeczy na­
stąpiła uroczystość pogrzebania.

Śmierć dziewczyny
?OD KOŁAMI TRAMWAJU.

W ubiegłą niedzielę rano na terze 
tramwajowym pod Czeladzią popełniła 
samobójstwo 20-lefnia sos.nowieżanka A- 
niela Hanusikówna, Sosnowiec, Dobra 5. 
Denatka rzuciła się pod kola dążącego 
-w stronę Będzina tramwaju z tak bli­
skiej odległości, że wskutek gwałtowne­
go zahamowania wózu kilku pasażerów 
stojących na przednim pomoście, uderzy­
ło głową w szybę, odnosząc dotkliwe 
rany.

Po zatrzymaniu tramwaju na szynach 
znaleziono już tylko krwawą i drgającą 
masę ciała ludzkiego, przedstawiającą 
okropny widok. Natychmiast zawiado­
miono o wypadku policję, która stwier­
dziwszy tożsamość samobójczyni, zwłoki 
umieściła w kostnicy szpitala czeladz­
kiego.

Mimo przesłuchania rodziny nieszczę­
śliwej i szeregu innych osób, wypadek 
ten otoczony jest mgłą tajemnicy. Usta­
lono tylko, że tragicznie zmarła wyszła 
z domu w sobotę, a ostatnią noc spędziła 
u znajomych w Sosnowcu. Skąd i w ja­
kim celu przybyła do Czeladzi, nie wia­
domo. Na temat przyczyn rozpaczliwego 
kroku istnieje szereg prawdopodobnych 
przypuszczeń, których jednak z wiado- 
mvch powodów nie nodaiem-c.
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Krwa walka
BOKSERÓW - AMATORÓW 

NA PLAŻY.
W ubiegłą niedzielę goście przebywa­

jący na plaży Brynica w Czeladzi, byli 
świadkami niezwykłej walki bokserów- 
a ma forów, (których nazwiska byłyby 
nieznane, gdyby nie wypadek. Amato­
rzy bowiem, chcąc popisać się siłą i 
zręcznością, stojąc na miękkim piasku, 
zamiast rękawic bokserskich używali go 
łych rąk. Duże koło widzów, z rosną­
ce® zaciekawieniem śledziło coraz za- 
żartszą walkę, która skutkiem dopingo­
wania walczących, z każdą chwilą przy­
bierała ns ostrości. Nagle jeden z zapa­
śników, otrzymawszy potężny cios., w 
samo Oko, zatoczy! się i krwawiąc padl 
bez przytomności na piasek.

Nieprzytomnego zaniesiono do rzeki, 
co jednak nie pomogło, to też odwiezio­
no go do szpitala w Czeladzi. U niefor­
tunnego boksera lekarz stwierdził silne 
i niebezpieczne nadwyrężenie kości ocz­
nej, co w razie komplikacji może grozić 
zupełną, a w najlepszym razie częściową 
utratą wzroku chorego oka. Bokserem 
ty jest około 30 letni Marcin Szkop z 
Czeladzi. Ranny pozoetaje w szpitalu.

Z powodu braku sędziów nie wiadomo 
czy zwycięzca przepisowo zadał cios, 
jednak skutecznie, co wróży mu dobrą 
przyszłość na ringach.

X POŚWIĘCENIE LOKALU S. T. C. 
Żywotny i ruchliwy Klub cyklistów 
sosnowieckich w dniu 12 b.m. , o godz. 
12 w południe obchodzić będzie uroczy­
stość poświęcenia swego nowego lokalu 
klubowego, przy ul. Robotniczej nr. i. 
Na uroczystość tą zarząd S. T. C. wyślc 
szereg zaproszeń do klubów sportowych, 
władz samorządowych, prasy, oraz osób 
zainteresowanych sportem. Wszyscy 
członkowie S. T. C. proszeni są o gre- 

(mjalme przybycie.
X UPALNY DZIEŃ. Wczoraj termometr 
wskazywał o godz. 7 rano 20, a w połud­
nie 26 stopni Celsjusza.
X MIESZKAŃCY UL. PIŁSUDSKIEGO 
na .Stęryru. . Sosnowcu. zwracają 6ię za 
naszem pośrednictwem, z apelem do Ma­
gistratu, by zechciał polewać tę ul-icę 

.wodą. Wogóle magistracka sikawka mi­
mo tumanów kurzu mało jest czynna i 
zaledwie na ud. 3 Maja jest czasem wi­
dzialna.
X KRADZIEŻ GOŁĘBI. Z komórki Fe­
liksa Chrapki w Sosnowcu (Górnicza 10) 
skradziono 6 gołębi, wartości 30 zł. Po-* 
szkodowany zawiadomił o kradzieży po­
licję.
X ARESZTOWANIE ZŁODZIEJA. Po­
licja śląska aresztowała mieszkańca gmi­
ny Bobrowniki, powiatu Będzińskiego 
25-letniego Aleksandra Wyderkę i osa­
dziła go w więzieniu w Lublińcu. Are­
sztowany Wydęrka dokonał kradzieży 
z włamaniem do urzędu pocztowego w 
Kaletach oraz do składu Cubońekiogo w 
tej saęiej miejscowości. Część łupu zdo­
łało ód areśztówańego złodzieja ode­
brać.

Dwa pożary
W SOSNOWCU.

Onegdaj w Sosnowcu wydarzyły się 
dwa pożary. 0 godz. 10 rano na stacji 
towarowej dęblińskiej zapaliły się 
samaty, należące do fabryki Lamprechta. 
Przybyła na miejsce wypadku miejska 
straż ogniowa w kilka minut pożar uga­
siła.

Drugi pożar wybuchł o godz. 7 m. 20 
wiecz. w domu nr. 10 przy ul. Modrze- 
jowekiej w mieszkaniu Ghany Szprin- 
gier na 5 piętrze. Przyczyną pożaru by­
ła iskra, która wypadła z żelaznego pie­
cyka. Od iskry zapaliła się paka z ru­
pieciami. Zaalarmowano straż, która po 
przybyciu na miejsce w kilka minut po­
żar ugasiła. Prócz paki spaliła się część 
mebli i część podłogi.

Wskutek pożaru, który wybuchł w ub. 
sobotę w fabryce papieru Lamprechta 
w Sosnowcu (ul. Legionów), o czem do­
nosiliśmy w niedzielnym numerze, spło­
nęła część dachu nad halą maszyn. Stra­
ty wynoszą 4500 zł. Ogień powstał weku 
tek krótkiego spięcia.

Popierajcie L. 0. P. P.

DOMKI DREWNIANE
Bliższe szczegóły nowej akcji.

Niedzielne zebranie w Dąbrowie w 
sprawie budowy domów drewnianych 
z kredytów państwowych, zainicjo­
wane przez preżyd. Madeyśkiego wy­
wołało wiellkie zainteresowanie. Przy­
było przeszło 100 osób z Dąbrowy, 
Sosnowca, Będzina i Czeladzi, t. j. z 
tych miast, które mają być objęte 
nowym rządowym planem drewnianej 
rozbudowy.

Jak się okazało z wywodów prezyd. 
Madeyskiego, akcja rządowa, przez 
Bank Gospodarstwa Krajowego fi­
nansowana, ogranicza się w Zagłębiu 
do kwoty 1 mil jona złotych, z których 
ok. 670 tysięcy ma być wypłaconych 
w gotówce, reszta w drzewie, wprost 
z tartaków rządowych dostarczonem, 
już porzniętem i mniejwięcej przysto­
sowań em do budowy domów względ­
nie izb o wymiarze 5x5 metrów.

W ten sposób do 15 grudnia b. r. 
ma powstać w miastach Zagłębia 400 
domów, w zasadzie 1-izbowych. Po­
nieważ jednak dom 1-izbowy jest nie 
do pomyślenia, będzie nacisk, by kre­
dyty zostały rozdzielone w pierwszym 
rzędzie między te osoby, które mają 
własne oszczędności i mogłyby za nie 
do grudnia b.r. wybudować obok 
izby, wzniesionej całkowicie z kredytu 
rządowego, kuchnię czy sień, względ­
nie jeszcze dalsze jedną czy dwie izby.

Ponieważ każdy z kandydatów, 
który otrzyma 2500 zł. kredytu, w 
tern około 850 zł. w drzewie, spłaca 1-

Organizacja pomocy
Obyw. Komitetu ratunkowego w Dąbrowie.

W ub. środę odbyło się w Magi­
stracie Dąbrowy zebranie obywatel­
skiego Komitetu ratunkowego, udzie­
lającego pomocy najbiedniejszym 
bezrobotnym. Zebraniu przewodni­
czył prezes Komitetu ks. kanonik 
Mazurkiewicz. Sprawozdanie z 4-mie- 
sięcznej działalności złożyli przewo­
dniczący poszczególnych sekcyj Ko­
mitetu.

Ze sprawozdania tego wynika, że 
Komitet’ zebra! za 4 miesiące ogółem 
zł. 20524,17, w tern od Towarzystw 
przemysłowych 7098, od urzędników 
prywatnych przedsiębiorstw 4757,52, 
od robotników 2249,55, od urzędników 
państwowych i samorząd. 1401,20, 
od lekarzy i pracowników Kasy Cho­
rych 1141,55, od Magistratu m. Dą­

ziemniaki chleb
1 kałegorja dla większych rodzin 175 kg. 12 kg. 

II kategorja dla mniejszych rodzin 50 „ 8 „ ■

W kwietniu obniżono ilość kartofli 
do 60 'kg. na kwit I kategorji i 40 kg. 
na kwit II kategorji. W maju wyda-, 
wano również kwity III kategorji dla 
rodzin bezdzietnych i osób pojedyn­
czych. Kwit taki dawał prawo na o- 
trzymanie (w “kilogramach): ziem­
niaków 50, chleba 6, słoniny 0.5, cu­
kru 0.5, Ogółem w przeciągu 4 mie­
sięcy korzystało z pomocy 1704 osób, 
czyli przeciętnie miesięcznie 425 osób. 
Poza tem rozdano wśród starców, 
chorych i inwalidów pracy następu­
jące ilości węgla ofiarowanego przez 
kopalnię Paryż — 456 korcy, przez 
kop. Flora — 131 korcy. Węgiel wy­
dawano po 4, 3, 2 i 1 korcu, w zależ­
ności od ilości członków rodziny.

Komitet zbiera obecnie dalsze ofia­
ry na uregulowanie należności za bo­
ny wydawane biednym w bieżącym 
tygodniu'na lipiec. Należy oczekiwać, 
że wpływv będą mniejsze i nie prze­
kroczą 4000 zł. wobec ciężkiej sytu­
acji urzędników państwowych i sa­
morządowych, w związku z obniże­
niem poborów, a także wobec ciężkiej 
sytuacji robotników, którzy pracują 
nie wszystkie dni w tygodniu.

Zebrani przyjęli do wiadomości 
sprawozdanie zarządu i Komitetu i 
wyrazili serdeczne nodziekowanie ks.

nych w 15 — 20 latach i oprocento­
wanych po 6 — 7 proc., za pieniądze 
te nie będzie mógł wybudować nawet 
1-izbowego dormku, plan rządowy 
przewiduje, że otrzymujący te drob­
ne pożyczki sami względnie ich naj­
bliższe rodziny bwł” pracować przy 
budowie, a gdy trzeba do budowy 
-nająć kogoś z .poiza .rodziny, najmu bę 
dzie można dokonać tylłlko przez biu­
ro pośrednictwa pracy, zmniejszając 
w ten sposób bezrobocie.

Na zebraniu w Dąbrowie wyrażono 
opinję, że kredyt 1 miljona zł. dla Za­
głębia jest za szczupły, gdy np. na 
samej tylko Środuli w Sosnowcu moż- 
naby postawić 400 domków drewnia­
nych, że również kredyt 2500 zł. dla 
poszczególnych osób jest zaniały i że 
Rząd powinien na budowę drugiej i 
dalszych izb wyznaczyć dalszy kre­
dyt, chociażby tylko w drzewie, co 
umożliwiłoby budowę normalnych a 
nietylko 1-iżbowych domków.

W bież, tygodniu poszczególne ma­
gistraty mają zbadać sytuację w 
swych miejscowościach i ew. urządzić 
zebrania osób zainteresowanych. 
W tym czasie plan, znamy narazić w 
najogólniejszych zarysach, wyjaśni 
się, jak również i to, czy Rząd będzie 
mógł rozszerzyć dla Zagłębia kredyt 
i udzielić pomocy w drzewie na budo­
wę drugiej i dalszych ubikacyj. W tej 
sprawie prez. Madevski wyjechał do 
Warszawy.

browy 1000, od nauczycielstwa 807,69, 
od instytucyj i zakładów handlowych 
704, od organizacyj i stowarzyszeń 
522, od księży parafji dąbrowskiej 
112, od różnych 551,10.

Pieniądze te zostały wydane na za­
kupy: 7916 bochenków chleba
5609,44, 90925 kg. ziemniaków 7292,12, 
1956 kg. cukru 3228,25, 1952 kg. sło­
niny 4214,75, wydatki na druki, pie­
czątkę i papier 127,70.

Deficyt wynoszący zł. 148,07 bę­
dzie pokryty z późniejszych składek.

Zapomogi wydawane były w for­
mie bonów na prawo otrzymania w 
naturze wyżej wspomnianych pro­
duktów. Początkowo wydawano -kwi­
ty 2 katcgoivj::

cukier słonina
1 pół kg. l i pół kg.
1 „ 1 „ 

kanonikowi Mazurkiewiczowi, jak 
również czynnym członkom poszcze­
gólnych sekcyj Komitetu, w szczegól­
ności przewodniczącym sekcyj pp. 
Żórakowsikiej, Berbec-kiej i Paszkow­
skiemu, za wydatną i ofiarną pracę.

Na. skutek prośby członków zarzą­
du Komitetu została wybrana komi­
sja rewizyjna dla sprawdzenia 
wszystkich dokumentów za 5-,miesię­
czną działalność zarządu . Komitetu. 
W skrawie dalszej działalności Komi­
tetu wybrano komisję organizacyjną, 
złożoną z 8 osób, która w przeciągu 2 
tygodni ma się zwrócić do wszystkich 
sfer społeczeństwa z apelem o gomoc 
dla najbiedniejszych wśród bezrobot­
nych i opodatkowanie się miesięczne 
na ten cel. Komisja ma również opra­
cować projekt organizacji nowego 
Komitetu i przedstawić go do zatwier 
dzenia na ogólne zebranie Komitetu, 
które ma si° odbyć w dniu 19 b. m. 
Na zebraniu tem będą dokonane rów­
nież wybory do zarządu Komitetu.

Zwracamy się w tem miejscu do 
wszystkich obywateli miasta Dąbro­
wy, aby nie odmówili swojej pomo­
cy Komitetowi, i żeby każdy opodat­
kował się w miarę możności na rzecz 
biednych, dotkniętych kieska bezro­
bocia.

az wszelkiego rodzaju przedmioty 
spodarstwa domowego, w najwięk­

szym wyborze,

po cenach zniżonych 
poleca:

Farby w
Pokosty

Lakiery “
Pendzle *

Szczotki ’
Mydła »

Eliksiry ~
Wody kolońskie •«,

Pasty do zębów8. Moneta
Hurtowy i Detaliczny SW Anfeczny

Dąbrowa Górnicza
Sobieskiego 29. Tel. 1-03. S

Niefortunna wyprawa
DWÓCH KOMPANÓW.

24-letni Bolesław Pierzchała (Dąbrowa 
Górnicza, Wiejska 12) wraz ze swoim 
kolegą 18-letnim Stefanem Szymańskim 
(Sosnowiec, Robotnicza 10), uzbroiwszy 
się w nóż sprężynowy i rewolwer, wy­
brali się nocną .porą w maju uib. r. na 
gościnne występy do Będzina,

Najpierw zaszli na ulicę Przeczną d< 
Jana Kości ucha, gdzie Szymański wyjął 
szybę w oknie, a Pierzchała wszedł do 
wewnątrz. Zaledwie zdołał zabrać leżącą 
na stole latarkę elektryczną i pudernicz- 
kę, gospodarz mieszkania, usłyszawszy 
podejrzany szmer w przyległym pokoju, 
spłoszyli złodziei. Zaalarmowani krzyka­
mi Kościucha sąfiiedzi wybiegli na ulicę, 
co widząc uciekający złodzieje, by za­
bezpieczyć się przed pościgiem zaczęli 
strzelać.

Zawiadomiona policja przeprowadziła 
energiczne śledztwo. Podczas rewizji w 
mieszkaniu Szymańskiego znaleziono u- 
krytego w piwnicy Pierzchałę oraz re­
wolwer i skradzione przedmioty.

Obecnie obaj koledzy „po fachu"' sta­
nęli przed Sądem okręgowym, oskarżeni 
o kradzież. Pierzchała, jako już karany 
za podobne przestępstwa, skazany został 
na 3 lata więzienia, Szymański na 1 rok 
więzienia, obaj z pozbawieniem praw.

ZE SPORTU.
POLSKA - ŁOTWA 5:0 (4:0).

Rozegrane w uib. niedzielę w Rydze 
międzypaństwowe zawody piłkarski® 
Polska — Łotwa przyniosły zdecydowa­
ne zwycięstwo reprezentacji polskiej w 
stosunku 5'0. *

Na wyróżnienie z drużyny polskiej za­
służyli Kosok i Szczepaniók oraz bracia 
Kotlarczykowie, z gości bramkarz Jiir- 
gen.

ZAWODY MIĘDZYMIASTOWE.
Warszawa — Łódź 3:2 (2:2).
Kraków — Poznań 5:2 (0:0).
Zagłębie Dąbr. — Kraków 5:5 (1:1). 

Reprezentacja Zagłębia osiągnęła za­
szczytny wynik w spotkaniu z reprezen- 
tacją Krakowa, przyczem na 20 minut 
przed końcem gry prowadziło Zagłębie 
w stosunku 3:1. Zawody prowadził b. do 
brze p. Kozibudzki.

hi

mim fizniiE
szybko, gustownie i tanio wykonuj*

SKLEP POLSKI
SKŁAD MAT. PIŚMIENNYCH
BĘDZIN, Małachowskiego 7
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Kronika Zawiercia.
Bezrobocie wzrasta.
.Ceme.ntow.nia „Wysoka” z dniem 1 liip- 

ca wymówiła pracę około 100 robotni­
kom. Reszta ma być zwolniona od 15 
lipca, zaś fabryka będizie nieczynna.

Zakłady ceramiczne w Łazach, cegiel­
nia p. Inigstera zwolniła około 120 ludzi; 
pozostało jeszcze w pracy 130 osób, w 
tern wiele kobiet. Cegielnia wypłaca 
zarobki nieregularnie, częściowo w go­
tówce, częściowo w bonach na produkty 
Żywnościowe. .-

X PLANTACJE MIEJSKIE, zwłaszcza 
w parku, pozbawione fachowej opieki, 
zamiast rozwijać się, marnieją w oczach. 
Pomimo że codziennie prawie aż czte­
rech urzędników dogląda je. Łatwiej 
jednak zostać urzędnikiem, aniżeli ogrod 
ńikiem, bo ogrodnik musi jednak posia­
dać trochę wiedzy.
X NAKONIEC! Żeby ojczymowie mia­
sta- zobaczyli, z jaką ulgą i wdzięczno­
ścią puibliczność przyjęła w niedzielę 
przed południem oddawna oczekiwany 
i. upragniony beczkowóz, skraplający 
ulice, to pewnie rozkazaliby miłościwie, 
aby conajmniej dwukrotnie w dni u- 
palne polewać jezdnie. Jak to jednak 
nie trudno pozyskać uznanie!
X ZMIANA. Inżynier miejski p. Cze- 
czott, widocznie nie mogąc pogodzić się 
ż obecnymi stosunkami tutejszymi, opu­
ścił swe stanowisko. Miejsce po nim o- 
bjąl ponownie p. iniż. Turczan, z którym 
Magistrat niedawno zerwał umowę.
X DOŻYWIANIE DZIECI. W- listopa­
dzie róku ubiegłego powstał obywatelski 
komitet dożywiania dzieci bezrobotnych 
w szkołach powszechnych, który rozsze­
rzył prowadzoną od szeregu łat akcję 
w tutejszych szkołach-. W listopadzie ko­
rzystało z dożywiania 1100 dzieci, zaś w 
następnych miesiącach ilość ta wzrastała 
i wynosiła w- styczniu, lutym i do 12 
marca 2380. dzieci. Koszt ogólny wyniósł 
19.156 zł. 10 gr. Koszt jednej porcji dla 
dzieci anemicznych wynosił 35 gr., dla 
dzieci zdrowych 10 groszy. Wydatki po­
kryte były: subwencji województwa
8.000 zł., od Magistratu 8.250 zł., z ofiar 
2.906,70 zl.

Pożyteczna ta akcja pomimo ciężkich 
warunków, a raczej właśnie wskutek 
tych warunków niewątpliwie prowadzo­
ną będzie również od początku przyszłe 
go roku szkolnego. Dobrze byłoby już 
rozpocząć .przygotowania i gromadzić po 
trochu potrzebne fundusze.
X LIKWIDACJA KOMITETU „RE­
RUM NOVARUM“. Odbyło się tu ze­
branie likwidacyjne komitetu obchodu 
jubileuszu encykliki „Rerum Novarum”. 
Sprawozdanie kasowe wykazało dochód 
z list ofiar 283.80 zl. oraz z akademj-i 
205.90 żl. Wydatki wyniosły zł. 597.30. 
Pozostałość zł. 92.40 przekazano Towa­
rzystwu opieki nad dziećmi na dożywia­
nie dzieci robotniczych. Komitet składa 
gorące podziękowanie wszystkim, którzy 
przyczynili się do uświetnienia obchodu, 
a zwłaszcza Tow. śpiew. „Lira”, semina­
rium żeńskiemu, orkiestrze p. Żóraw- 
eikich, ofiarodawcom i ina. Na wniosek 
prezesa komitetu p. H. Hermana posta­
nowiono w dalszym ciągu popularyzo­
wać dzieło encylkliki i w tym celu na 
jesieni rozpocząć nową serję odczytów.
X POKORNE CIELĘTA... Statfe przy­
słowie mówi: ,pokorne cielę dwie mat­
ki ssie“. Może tak było dawniej. Dzisiaj 
inaczej. Srodze zawiedli się bowiem bied 
ni pracownicy Magistratu, wyznający 
tą przestarzałą zasadę. Wysłuchali po­
kornie reprymendy, wyrazili „Mu" hołd, 
stwierdzili kategorycznie, iż na manję 
wielkości nie cierpi, wybrali do zarzą­
du swego Związku zaleconych kandy­
datów i podpisali podsunięty im, a tak 
znamienny protest. A jakież rezultaty? 
Oto nówowybrany prezes p. Czarnota 
rozpoczął swe czynności od zmniejszenia 
pensji szeregowi najbiedniejszych pra­
cowników. Niektórym urzędnikom ob­
ciął liche pensje o jakieś 25 proc. Nie 
słychać natomiast, aby obciął swoją pen­
sję, czy swoje pensje, bo podobno brał 
więcej, niż zwyczajny śmiertelnik. Ta­
kie to rezultaty wysiłków sanacyjnych! 
Poniża się godność ludzką biednych, za­
leżnych od siebie ludzi, zmusza się ich 
do serwilizmu, a potem wynagradza... 
zniżkami nensji.

Przeciw zaborczości Niemców
wielka manifestacja Olkusza.

Z inicjatywy b. wojskowych odby­
ła się w uib. niedzielę na rymlku olku­
skim wielka manifestacja, mająca na 
celu wyrażenie protestu przeciw za­
kusom Niemiec na całość granic Pol­
ski.

Po godzinie 12 w południe uformo­
wał się przed szkołą ppwśz. -nr. 1 wiel 
ki pochód ze sztandarami, w którym 
wzięli udział: Związek podoficerów, 
„Sokół” (żeński i męski), „Strzelec”, 
Stowarzyszenie . młodzieży polskiej 
(żeńskiej - i męskiej), straże (miejska, 
fabryczna i pomorzańśka), Makabi i 
i-nme, oraz przedstawicrelle wszystkich 
organizaicyj, istniejących na terenie 
Olkusza.

Przed starostwem do zebranych 
przemówił p,; Z. Milbrandt o chęci’ 
odWetiu krzyżactwa i o obowiązku 
narodu polskiego bronienia całości 
swych gramie. Wśród okrzyków 
„Niech żyje Najjaśniejsza Rzeczpo­
spolita” uchwalono rezolucję, przesła­
ną następnie p. Prezydentowi Maścic- 
kiemu, treści następującej:

— Organizacje h. wojsk., przy

ZYCIE GOSPODARCZE.
Likwidacja Zakładu ubezpieczeń od wypadków.

Dowiadujemy się z dobrze poinfor­
mowanego źródła, że rząd pułk. Pry- 
słora dokona w niedługim czasie li­
kwidacji „Zakładu ubezpieczenia od 
wyipadlków” a funkcje tego wydziału 
przejmą Kasy chorych. Zamiast więc 
opłacania olbrzymiego aparatu admi­
nistracyjnego wspomnianego zakładu, 
czynności, związane z ubezpieczeniem 
od wypadków, przejmie 1 wydział, 
stworzony przy każdej z Ka6 chorych.

Zapoczątkowanie reformy w dzie­
dzinie urzędów i instyłucyj ubezpie­
czeniowych przez zniesienie „Zakładu 
ubezpieczeń od wypadków” z powie­
rzeniem czynności tego zakładu Ka­
som chorych, sfery gospodarcze będą 
traktowały jako zaczątek pracy rzą­
dowej dla odciążenia życia gospodar­
czego, które wskutek przerostu i roz­
dęcia świadczeń socjalnych nie jest w 
stanie rozwijać się należycie.

Zakład ubezpieczeń od wypadków, 
który powstał w r. 1888, otrzymali­
śmy jako spuściznę po b. cesarstwie 
austrjackiem, a centrala tego zakła­
du mieści się do dnia dzisiejszego we. 
Lwowie. Świadczenia na rzecz zakła­
du ponoszą wszystkie, instytucje 
handlowe i przemysłowe, za wyjąt­
kiem gospodarstw rolnych, które ja­
ko całość nie stanowią" jednego ob- 
jektu 30-hęktąrowego. Przed działal­
nością, tego zakładu uchroniły się je­
dynie dzielnice b. zaboru pruskiego, 
gdzie jego funkcje spełniają ubozpie- 
czalnie krajowe i Kasy chorych.

Zakład ubezpieczeń od wypadków 
posiada kilkaset mil jonów złotych t. 
zw. rezerw, natomiast wydatki na 
świadczenia z tytułu rent i nieszczę­
śliwych wypadków wynoszą zaledwie 
niespełna 50 tysięcy zł. dziennie i są 
pokrywane z nadwyżki, płynącej z 
wpływów bieżących.

Ponieważ życie gospodarcze, przy 
nadbudówkach i przybudówkach w 
świadczeniach socjalnych ponosi ol­
brzymie ofiary, wartoby się tedy za-

Kronika gc
RUCH BUDOWLANY W WARSZAWIE. 

Warunki wykonywania budowy demów mii-e 
szkałnych w Warszawie uległy w ostatnich 
czasach znacznemu pogorszeniu. Dotąd spół­
dzielnie mieszkaniowe otrzymywały ■wszel­
kie materjaly budowlane na warunkach kre 
dylowych, bez wykładania poważniejszych 
zatoczek. Teraz sytuacja zmieniła się rady­
kalnie. W-sizyistkie większe dostawy uizalleż- 
nione są od wpłacania większych zaliczek, 
a nawet uiszczenia należności w całości 
-zgóry. Do rzędu takich artykułów należy 
cement, żelazo, materjaly elektrotechniczne 
i t. d. Żądanie zapjaty zgóry lub przynaj­
mniej wpłaty większych zaliczek wywołane 
jest trudnościami kredyitowemi na rynku i 
Jwlhiia sie Jwirdzo -uerante na korczitach bu-

sposobienia wojsk, i wychowania fi­
zycznego, straże ogniowe, organizacje 
zawodowe, społeczne i wszyscy licznie 
zgromadzeni mieszkańcy m. Olkusza 
bez względu na wyznanie i pogjądy 
polityczno-społeczne, w dniu dziesięj- 
szyiin najuroczyściej protestując prze 
ci w niecnym zakusom Niemców na 
całości granic Najjaśniejszej Rzeczy­
pospolitej, a w szczególności na chęci 
zagarnięcia prastarych dzielnic Pol­
ski: Pomorza, Śląska i ziem Poznań­
skich, wyrażające 6ię w zjazdach i po 
gróżkaćh bojowych organizacyj. nie­
mieckich nad granicami Rzećzypośp-o- 
litej, najuroczyściej składają ślubó- 
wainie stać wiecznie przy majestacie 
Najjaśniejszej Rzeczypospolitej, go­
lowi na Twój zew stanąć jak jeden 
mąż pod rozkazy naczelnego - wodza 
jak ongiś, Wzorując się ną. praojcach 
naszych, w potrzebie stworzyć nowy 
Grunwald.

Po zaśpiewaniu przez wszystkich 
roty „Nie rzucim ziemi” •" defiladzie, 
pochód się rozwiązał.

stanowić, co da je ten mający Być zli­
kwidowany zakład ubezpieczonemu 
robotnikowi. Odpowiedź ha to pyta­
nie daje nam sprawozdanie z czyn­
ności i zamknięcia rachunkowego Za­
kładu, gdzie jest mowa, że z wykaza­
nych 47.567 wypadków nie uwzględ- 
diniono aż 35.849 wypadków, uważa­
jąc, że ta olbrzymia ilość odrzuco­
nych wypadków winna być załatwio­
na w granicach możliwości Kas cho­
rych. Kiedy obecny premjer pułk. 
Prystor opracował w r. 1929 jako 
minister pracy pięcioletni plan budo­
wlany, na który przeznaczone zosta­
ły rezerwy z funduszów instyłucyj u- 
bezpieczeniowych, Zakład ubezpieczeń 
od wypadków, mimo że posiada kil­
kaset miljonów rezerw, przeznaczył 
zaledwie 17 mil jonów złotych. Jak da­
lece .nieliczono się tam z wydatkami z 
funduszów publicznych na czynności, 
administracyjne świadczy fakt, że 
tylko w jednym roku 1929 wydatko­
wano na „koszty podróży14 inspekto­
rów, na badanie zarobków, uzupełnie­
nie zgłoszenia przedsiębiorstw i kon­
trolę rencistów i inne wydatki admi­
nistracyjne — aż 5.524.630 złotych.

W chwili gdy organizm gospodar­
czy pęka pod naporem świadczeń 
socjalnych, marnuje się w Zakładzie 
kilkaset miljonów złotych, opłaca się 
świadczenia na rzecz tego Zakładu, a 
jego obowiązki wobec ubezpieczonego 
w zakresie pomocy doraźnej wypeł­
nia i tak Kasa chorych. .

Sądzimy,-iż projekt rządu w spra­
wie zniesienia Zakładu ubezpieczeń od 
wypadków powzięty został w najsto­
sowniejszej cwili. Kasa chorych, pro­
wadząca w wielu wypadkach ewiden­
cję zdrowotną swoich pacjentów, da­
leko więcej wie o ich zdolności do 
pracv, niż wspomniany Zakład. Cz«s 
najwyższy, aby nastąpiło choć czę­
ściowo złagodzenie boleśnie odczuwa­
nych przez życie aosoodarcze świad­
czeń socjalnych.

spodarcza.
dowy i tempie prowadzenia .robót, albowiem 
spółdzielnie pozbawione są przeważnie wnęk 
szych kapitałów obrotowych. Wskutek tego 
i tak wolne dotychczas tempo robót ulegnie 
dalszemu zahamowaniu.

OBROTY HANDLOWE POLSKO - AU­
STRIACKIE. Według statystyki austriac­
kiej, handel polsko - auetrjacki w pierw­
szym kwamtałe rb. -wykazuje saldo aktyw­
ne dla Polski w kwocie 54x215 tys. szyi., 
wobec 29.692 tys. w odpowiednim okresie r. 
ub. Cyfry zawarte w statystyce polskiej wy 
-kaz-ują, że przywóz z A-uiatr-ji do Potoki wy­
niósł w pierwszym kwartale rb. 22.055 tys. 
zł., gdy w odpowiednim okresie 1950 r. — 
54.594 tys., a wywóz do Auetrji 48.65 tys. 
(52.458 tys. zl.) Salda. Aukłnw dla Potoki.

wyrażało się przeto cyfrą 26.006 tys. zl., a 
w .pierwszym kwartale 1950 r. 17.864 tys. zl. 
Największą pozycję w eksporcie polskim 
do Ausitrji w I'kwartale rb. zajęły: paliwo, 
asfalt, rapa i pochodnie (15.458 tys. zł.), na- 
s>tępnie zwierzęta (14.559.000 zł.), produkty 
spożywcze (11.556.000 zl.), materjałyi wyro- 
by włókniste (3.021.000 zl.) i metale (1.520:00C

OSZCZĘDNOŚCI NA KOLEJACH. W dniu 
30 czerwca odbyła siię w Ministerstwie ko- 
m-u-niikacji pod przewodnictwem p. ministra 
inż. Ktilma konferencja inżynierów kolejo­
wych, na której prezes dyir. inż. Wiktor; 
wygłosi! referat na temat: „Wyniki sześcio­
letniego bdania kosztów uitrzyma-nia torów w 
okręgu dyrekcji,sijiiiisławo-ws-kiej": Prelegent 
stwierdził, że dzięki racjonalizacji pracy, 
ilość dniówek zużytych na utrzymanie to­
rów na 1 km. spadla bardzo znacznie, gdyż 
od 1’0—15 proc, (na poszczególnych szlakach) 
w stosunku do lat poprzednich. a pomimo 
■to bezpieczeństwo torów nie ucierpiało. Su­
marycznie oszczędność na całą dyrekcję sta 
mislawowską w raka 1956-51 w stosunku do 
r. 1929-50 wynosi 78.714 dniówek, a licząc 
dniówkę średnio po 4.50 zl. — 554. 215 zl. 
Skoro się zważy, że koszty utrzymania toru 
w_ całej Po'sce wynoszą około 25-28 mtojo- 
nów, to zaprowadzenie oszczędności w tym 
dziale byłoby bardzo pożądane

LOMBARD PRZĘDZY BAWEŁNIANEJ. 
Wobec zakończenia prac organizacyjnych 
kartelu przędzalników bawełnianych w Ło­
dzi, opracowywane są plany działalności tej 
organizacji. Poza uregulowaniem rozmiarów 
produkcji, ustaleniem jednolitych warunków, 
sprzedaży, oraz rejestracją sprzedaży i za: 
pasów przędzy, podjęta ma być inicjatywa 
zorganizowania centrali sprzedaży przędzy," 
połączona z lombardów a niem przędzy. Ak­
cja ta zmierza w kierunku umożliwienia 
przędzalniom bawełnianym przetrwania o- 
kresu silnej depresji, gdyż, przędzalnie, łom 
bardujące przędzę otrzymywałyby kredyty, 
co zapobiegłoby rzucaniu przędzy w olibrzy-* 
mich ilościach na rynek, po cenach niewy- 
tnzymujących kalkulacji. W związku z te- 
mi zamierzeniami. podjęte zostaną starania, 
o uzyskanie kredytów, które umożliwiłyby 
zrealizowanie lombardu przędzy.

ŚWIATOWA PRODUKCJA OŁOWIU. W< 
dług danych American Bureau of Metal Stp: 
tistiies światowa produkcja ołowiu surowego 
w maju r.b. wynosiła 125.000 tonn., wobec- 
155.004) fonu w kwietniu rb., a 155.200 itonii 
w maju 1950 r.

NOWE TRANSPORTY EMIGRANTÓW. W 
ciągu .mtesuącą czerwca wyjechały z Polski 
dalsze transporty emigrantów do Stanów 
Zjednoczonych A.P., Brazylji, Argentyny 4 
innych krajów zamorskich w liczbie około 
500 osób. Wymagane, od .emigrantów for­
malności wyjazdowe załatwił za nich Syn­
dykat emigracyjny, dzięki czemu emigran­
ci uchronili się od kosztownych podróży-<to 
urzędów oraz od wyzysku nielegalnych 
pośredników emigracyjnych.

Z giełdy warssawskiej.
CEDUŁA GIEŁDY Z DNIA 6.7.

AKCJE: Ba.nk Patoki 117.50, Lilpop 
17.^5, Starachowice 9.50.

Tendencja mocna.
5 proc. Poż. Konwer. zl. 45.25, 5 proc. 

Poż. Bodowi, zl. 38.50, 4 i pól Ziem. Kre­
dyt. zl. 50.50 — 50.25 — 50.50, 4 proc.. 
Poż. Inwest. zł. 88.50 — 85.00.

WALUTY I DEWIZY: Dolar 9.04 
Nowy Jork 8.922, Londyn 43.42, Paryż 
5494 i pól, Wiedeń 125.45, Praga 26.44. 
Włochy 46.75, Bełigja 124.45. Szwajcarja 
172.96, Kopenhaga 239.04, Berlin 211.87. 
Doi. W.ar. pr. obr. 9.01.

Tendencja bez zmiany.
POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA.
Żyto cena orjen. 26.00 — 26.50. 
Reszta notowań bez zmiany. 
Usposobienie spokojne.

Francuzki matematyk Chartrain skon­
struował model okrętu, który mimo naj­
większych uszkodzeń nie może zatonąć. 
Francuskie ministerstwo marynarki robi 
doświadczenia z modelem o 4 metrach
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Kronika Olkuska.
X OSOBISTE. Inspektor samorządu I 
gminnego, p. K. Martyniak wyjechał na 
mićSięczńy urlop wypoczynkowy.

X NOWY ZARZĄD MIASTA U STA­
ROSTY, Nowy zarząd miasta, t.j. ławni­
cy pp. Milbrandt, dr. Chain i Ztnysló 
ńa cżele z ibfffmistrżem inż. Slarkifrwi- 

i wiceburmistrzem p. R. Pieclio- 
A'icżeffi w dniu 5 bań. przedstawił. się 
jficjalńie p. Staroście Stamirówskicmu.
X PIERWSZY BUDŻET WOLBROMIA. 
Na ostatnidm posiedzeniu tymcuwowegu 
żśrządu m. Wolbromia, uchwalony zo­
stał pierwszy budżet togo nowego miasta 
ńa fók 1931-2 w wysolkóśći zl. 200.056. 
Wydatki zwyczajne wynoszą zl. 
142.746.38, nadzwyczajne złotych 
57.289.72. Dochody zwyczajno ?ł. 
186.556, nadzwyczajne zł. 13.500. Jak wi­
dać ż powyższego, budżet ten jest b. 
zdrowy, lwia bowiem część wydatków 
nadzwyczajnych pokrywa «ię z docho­
dów zwyczajnych.
X BUDŻETY GMIN. Wydział świato­
wy olkuski zatwierdził budżety gmin na 
terenie pow iatu w następujących sumach 
w wydatkach i dochodach: Bolesław zl. 
84.554.25, Cianowice zł. 43.726.49, Jan* 
grdt zł. 58.352.57, Kidów zll. 26.181.76, 
Kroczyce zl. 50.478.96, Minoga złotych 
55.875.20. Ogrodzieniec zł. 62.879.90, Pili­
ca zł. 59.969.33, Rahsztyn zł. 52.033. Sław­
ków zł. 47.8811.09. Skała zl. 26.045.65, 
Sułoszowa zł. 57.329.34, żarnowiec zl. 
45.896.81. Budżet gm. Wolbrom jeszcze 
nie uchwalony z powodu aowych wy­
borów.
X KONCERT NA TOW. DOBROCZYN­
NOŚCI. Staraniem T-wa dobroczynno­
ści odbył się w uib. sobotę koncert śpie­
waczki opery poznańskiej, p. Helder- 
Bućhowieckiej, oraz p. H. Czechowskiej, 
olkuezanek. Obie śpiewaczki nagrodzo­
no kwiatami i oklaskami. Inteligencja 
olkuska przybyła na koncert dość licz­
nie. Dochód przeznaczono na ochronkę.
X Z ŻYCIA STRAŻY OGN. W Pilicy 
Odbył Się rejonowy zjazd i zawody, w 
których brały udział 6traże: ipilicka, 
klćszćzowska, kidowska, Solcy, Siadczy. 
sławniowska, szy,powieka i sierbowicka. 
Raport odebrał komendant zjazdu p. E. 
Kwapisz, poczem przy dźwiękach orkie­
stry długi pochód wyruszył do kościoła 
na nabożeństwo. Do zawodów stanęły 
wszystkie straże, z wyjątkiem Sławnio- 
wa i Szyc. Najlepiej ćwiczyła straż z 
Siadczy. Skład sądu konkursowego Sta­
nowili pp.: K. Królikowski, z Olkusza 
(przewodniczący). K. Polcar z Klucz (se­
kretarz), Wl. Kulka z Pilicy (sędzia, kar­
ny). Na 2jcździe byli obecni L. Fajer 
wiceprezes okr. Zw. straży i st. instru­
ktor p. N. Kałkowski z Olkusza.
X DO BESKA. W dniu 5 bm. „Rodzina 
Policyjna" w Olkuszu wysiała czworo 
dzieci do Buska na miesięczną kurację.
X SZWAGIER SZWAGRA POSTRZE­
LIŁ. W dniu 2 bm. w czasie kłótni po-

między’szwagrami Wojciechem Kucie-I 
łćni i Stefanem Kozerą w Wielkiej Wsi. | 
gm. Cianowice, ten ostatni wyjął rewol-I 
wet i strzelił dwukrotnie do KuCiela.j

Nft stad jonie w Clęreland odbył się decydujący mecz o tytuł mistrza w boksie między 
Amerykaninem Striblingiem a Niemcem Schmelinglem, dotychczasowym mistrzem świata. 
Zwycięstwo odniósł Sclinnelłng, którego widzimy na ilustracji w tłumie wielbicieli. 
Sam mecz nie cieszył się zbyt wlelkem zainteresowaniem i zgromadził tylko 35,000 wi­

dzów, tak że ogólny dochód nie pokrył nawet kosztów organizacyjnych.

SKĄD SIĘ WZIĘŁY OWOCE?
Winogronu, najcenniejszy owoc stre

fy umiarkowanej, przywędrowały do 
Euroipy w wieku VI- przed Narodze­
niem Chrystusa. Ojczyzną winogron 
jest Kuukaz, gdzie przetrwały do na­
szych czasów krzewy dzikie, rodzące 
słodki owoc. Egipcjanie, Grecy i naro 
dy azjatyckie uprawiały wino od nie- 
paiiniętnych czasów.

Dzika gruszka pochodzi z. Azji 
Wschodniej, skąd przywędrowała do 
E u r oipy. Epot yka 1u y j ą wśr ód naszyć h 
pól, w stanie zdziczałym- Gdzie ikiódy 
zaczęto usizlachełniać ten owoc, nie 
wiemy. Rzymianie znali już, około 53 
odmian gruszki. Karlagińczycy przy­
rządzali z gruszek zaprawę, którą do­
lewano do wina dla wzmocnienia aro­
matu.

Pochodzenie śliwki również jest za­
gadkowe. Posiłki spotyka się dość c-zę 
sto wśród wykopalisk z epoki bfonzu 
oraz w przedhistorycznych osiedlach 
nawodnych. Dzikie śliwki rosną w 
Europie południowej. Ojczyzną tego 
owocu jest zdaje się Kaukaz.

Brzoskwinie zawdzięczamy Chiń­
czykom, kitóirzy zaczęli je uprawiać 
już przed 5-ciu tysiącami lał. Owoc 
ten ukazał się w Europie w czasach 
upadku cesarstwa rzymskiego. Posu­
wając się ze wschodu ńa zachód, roZ 
powszechni! się początkowo w ln- 
djach, następnie wraz z karawanami

Jedna kula utkwiła Kucielowi w lewym 
berku w okolicy serca, a druga w lewej 
ręce. Postrzelonego w groźnym stanic 
odwieziono do szpitala w Krakowie.

tralił do Persji i dotarł do mon-za 
Śródziemnego.
Który naród wyhodował morele ilkie 

dy, ptawdiapodolśnić nie dowiemy się 
nigdy. Nie znaleziono bowiem dotych­
czas drzew morelowych w stanie dzi­
kim. Rzymianie sprowadzili pierwsze 
sadzonki z Armemji i dzięki wytrwa­
łej pracy wyhodowali kilka odmiam.

Lucullus, największy smakosz sta­
rożytności, snrowadził wiśnie do Iła- 
I ji z nad morza Czarnego. Drzewa roz 
poiwszechniły się szybko pó całej Eu­
ropie i dziś każdy katalog ogrodni­
czy zawiera ńowe, coraz lepsze odmia­
ny. Dzika wiśnia istniała w czasach 
przedhistoryczinych w Alpach i Pire­
nejach.

Oliwka, „błogosławiony” owoc 
Wschodu, dostarcza najzdrowszych 
tłuszczów jadalnych. Pochodzenie jej 
nie jest znane. Z Pismu Świętego wie­
my, że już wtedy była używana jalko 
środek spożywczy. W zwaliskach pa­
łacu króla Minusa na Krecie znale­
ziono doskonale zachowaną olejarnię. 
Gaje oliwne pokrywają d.ziś Azję 
Mniejszą oraz południe Europy.

Dochodzimy wreszcie do owocu, 
który jak się zdąje, nie był importo­
wany do Europy, Jest to jabłko. 
Jabłka spotyka się w naszych lasach, 
w słanie dzikim, od niepamiętnych 
czasów. W roku 1650 znano we Fran- 

■cii 600 odmian. W roku 1830 londyń­
skie towarzystwo ogrodnicze rozpo­
rządzało Utlb gatunkami. Óbecnie kaź 
dy sezon obdarza nas nowym fvp?m 
jabłka o większej zawartości cukru j 
wv'kwintn iejszym wmaku.

Rzeczy ciekawe.
SĘDZIOWIE JAKO SZOFERZY.
kiowiicja ta odbyła się w Pradze, 

gdzie 30 sędziów ukończtło kursy 
dla szoferów. Sędziowie ci wchodzą w 
skład sądów dla spraw o wypadki z 
autami, autobusami i motocyklami, 
jako fachowcy. Również żandarmi j 
policjanci czescy, obowiązani eą uczę, 
szczać na kursy fachowe szoferatwa, 
o ile pełnią funkcje służby bezpieczeń­
stwa ruchu w9 mieście i na szosach.

RODZINA GRUBASÓW.
Nitjglllbsiza i najcięższa rodzina na 

ówiecie znajduje się w Ameryce, w 
stanie Cincinnati. Mr. Waiśter waży 
„tylko" 552 funty, pani Waister — 
360 funtów, a najstarszy syn — 575 
funtów. Pociechę z tej kolekcji gruba­
sów mają krawcy, bieliźniarze i tća- 
iry, których Fotele eą zbyt wąskie dla 
pomieszczenia lluściochów.

LODY WŁOSKIE
Obecnie jest sezon na dosWircłanie ió» 

du. Lód bywa naturalny i lód sztuczny. 
Lód naturalny nad sztucznym ma tą 
przewagę, że jest znacznie trwalszy, ale 
.posiada tę wodę, że jest mniej higjenićz- 
ny od lodu sztucznego. Lato tegoroczną 
specjalnie początki jego upałów wytwo- 
rZyly duże zaiwtrzebówanie na lód, a 
konsumują lodów w cukierniach, ka» 
wiariiiiach i specjalnych zakładach Z lo­
dami była znaczna. Specjalnie wielka 
jest produkcja lodów we Włoszech; lo­
dy włoskie znane są ze swej dobroci. 
Lody włoskie dzielą się na kilka gatun­
ków. Najmniej zamrożone nazywają się 
cassuto, i tc są podobne do naszych lo­
dów. Jednak naj bardziej rozpowszech­
nione Są t. iw. gwiiniito. Są to lody, zamro 
żono tylko do. konsystencji śniegu, nie­
zwykle orzeźwiające. Chociaż na jadło­
spisach cukienniainych figuruje zwykle 
ich dużo gatunków, w praktyce jednak 
można dostać cytrynowe i kawowe. Te 
ostatnie robione z dobrej, aromatycznej 
kawy czarniej, są &|»ecjatoe mdłym chłód 
rnikiem po męczących wędrówkach zwie 
dzania i powiimńyby być wprowadzone i 
u nas. W Rzymie stanowią chłodnik tak 
popularny, że tubylcy jcdtzą je z bułecz­
kami, jako pożywny podwieczorek. Są 
one o połowę tańsze od innych lodów i 
anakomicie, w dnie upalne, zastąpić mo­
gą kawę czarną.

Niezależnie od lodów mniej luib wię- 
cej zamrożonych umiejętnie, końc&wą 
Ilość chłodników .bibiite giac.hiate". ro­
bionych z owocowych, z likie­
rów, z aperitowów, nawet z syropów ko­
kosowych. Napój taki robi się w jednej 
chwili z rodizajti sztucznego śniegu bar­
dzo apetycznie wyglądającego, który się 
miesza z gotowym trunikiem.

FILIP MACDONALD. Przedruk wzbroniony.

MIŁOŚĆ DETEKTYWA
Awterywwmy prrekUd J. Zydłerowej.
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Nie było już czasu... Było tak, 

późno, jak już mówiłam... zanim 
przeczytałam ten list... byłam... pra­
wie pewna... że Jim jest... lam..,' filie 
b... było czasu... na... na...

— Rozumiem. Uważała pani, że 
przepływając rzekę, oszczędzi jakieś 
dziesięć minut czasu. Poszła więc pa­
ni do swego pokoju, pod pozorerń, żó 
kładzie się. spać, zdjęła z^ siebie naj­
bardziej niewygodne części ubrania, 
albo włożyła kosfjum kąpielowyd 
sandały, wymknęła się pocichu z do­
mu i pobiła wszystkie poprzednie re­
kordy, przybywając do Abbotshall 
najwyżej w dziesięć minut. Tak było?

— Tak. — W głosie jej wyczuł 
prócz innych uczuć i podziw.

— Doskonale. A teraz gdy pani 
przyklękła pod oknem gabinetu Hoo- 
de‘a, co pani tam zobaczyła? Musi 
pani zrozumieć, że jeżeli będzie mi 
wolno pomóc pani w czemśkolwiek 
musze wiedzieć wszystko i to jak nai-

szybciej.
Ogromne oczy znikły pod powieka­

mi. Gdy odezwała się, w głosie jej 
nie było nic, żadnego uczucia, żadne­
go wzruszenia; mówiła jak dziecko, 
powtarzające wyuczoną napamięć

— Źobaczcłam człowieka, leżącego 
twarzą do ziemi przed kominkiem. 
Na głowie miał krew. Był łysy. Ze­
gar natpół przewrócony i krzesło tak­
że. Więc pobiegłam do rzeki.

—- Czy pani nie wie — zapyta! 
zwolna Gethryn. — która to była go­
dzina ?

— Nie, nie wiem — odrzekła mar­
twym kłosem, który go zatrwożył.

Był niezadowolony. Nie dowiedział 
się tu nic nowego, oprócz oczywiście 
tego brata, k o tym bracie i jego u- 
dziaJę w tej sprawie, nie wiedział, co 
ma myśleć.

Podczas jego milczenia bierność o- 
ipuściła Lucy.

— Co teraz zrobimv? — szeoneła.

—- Co zrobimy? Dowiedzą się, że to 
Jim... dowiedzą się na pewno. Ja 
wiem...

— Policja nic nie wie o bracie pa­
ni — uspokajał Gethryn. — A gdyby 
nawet wiedziała, nie będzie sobie nim 
zaprzątała głowy. Muszę wszakże 
pani powiedzieć, że zajęli się kimś in­
nym, kogo Uważają za zabójcę. 1 
wszelkie poszlaki są przeciw niemu.

Twarz młodej kobiety nabierała 
żywszych barw. Przez chwilę Jakby 
odpocz'"'ala. Nagle wyprostowała 
się, zaciska iac ręce na poręczy fotelu.

— ...Jeżeli obwiniają... kogoś inne­
go... muśimy powiedzieć im...0...Jimie...

Twarz jej znów zbladła śmiertel­
nie

— Zbyt szybko pani się decyduje— 
odrzekł Gethryn. — Czy pani nie u- 
waża, że lepiej będzie dowiedzieć się 
naprzód o te osoby, które tego nie u- 
czyniły, zanim złożymy ten ciężar 
na barki prawa?

Położyła ręce na jego ramionach.
— Pan przypuszcza... pan sądzi... że 

Jim...tego... ńie zrobił?
Gethryn skinął głową.
— Jedno wiec-j przeczucie, droga 

pani. Tylko przeczucie. Tukiem sa 
niem przeczuciem się kieruję, twier­
dząc, że człowiek, którego obwiniają 
o zbrodnie, iest zuDełnie niewinny. 

To już wrodzone a mnie, dróga pani. 
Tylko wrodzoneI To jest właściwie 
nic, a jednak rozjaśnia bardzo w gło­
wie. A teraz czy pani ma telefon?

— O tak! — rzckla spiesznie. Na-- 
dzieją, wiara i inne uczucia ukazały 
się w aksamitnej ciemni jej oczu.

— .4 adres brała pani?
Dała mu bez wahania.

— Telefon jest tutaj — dodała 1 
wskazała biurko, stojące w drugim 
końcu pokoju.

Gdy się tam zwrócił, uchwyciła się 
znów jego ramienia.

— Ach. lepiej żeby tego nie robita
— pomyślał Gethryn. — Mąci mi się 
w głowie. — Ale uśmiechną! się do 
niej.

Usiadł przy biurku I przysunął a- 
parat do siebie. Lucy stała przy nim. 
trzymając się kurczowo krzesła. Zdjął 
słuch iwkę i poprosił o połączenie z 
Londynem.

— Czy to centrala? Nie? Dobrze.
Lucy zdawało się, że upłynęło kil­

ka godzin, zanim odezwał się znowu.
—- Halin! czy to redakcja ,,Sowy“?

— zapytał. — Tak? Proszę mię połą­
czyć z panem Hastingsem. Zaraz! Ni« 
może pani? Moje dziecko, jeżeli mó­
wię zaraz, to znaczy, że nie chcę roz­
mawiać jutro. Zrozumiano?

D. e. a-



„KUR JER ZACHODNI" wtorek,7 lipca 1931 roku. Nr. 153.

Z morza kolo portu w San Francisko wydobyto zwłoki dwóch lutników j szczątki 
aeroplanu, który z powodu oderwania się skrzydła wpadł do morza.

POSADY 
i PRACE

Wstrzymanie polowań
na wieloryby.

Po nadiprodukicji zboża, węgla, cu­
kru i rnafity — prasa amcrykańslka roz 
pisuje 6ię teraz o nadprodukcji tłusz­
czu wielorybiego. W roku 1919-20 se­
zon łowienia wielorybów7 przyniósł 
407.000 beczek oleju, w ,r. 1928-29 pro­
dukcja doszła do 1.68.000 beczek, a w 
roku 1929-30 osiągnęła już ilość 2 i 
pół miljoina beczek. Przy ukończeniu 
obecnego okresu polowań na wielo­
ryby jest bardziej niż prawdopodob- 
ne, że znajdzie się na rynkach talk o- 
gromna ilość tłuszczu wielorybiego, 
wystarczająca na zapotrzebowanie 
całego świata, przez parę następnych 
lat — bez potrzeby upolowania choć­
by jeszcze jednego wieloryba.

Wyrugowany przez naftę, gaz i 
światło elektryczne jatko środek oświe 
tlający tłuszcz wielorybi, przechodząc 
przez specjalną przeróbkę, w której 
główną rolę odgrywa wodór, zamie­
nia się dzisiaj w środki spożywcze. 
Lwią część margaryny, eksportowa­
nej przez Stany Zjednoczone, wytwa­
rza się właśnie z tłuszczu wielorybie­
go przerobionego wodorem.

Mimo zwiększonej ilości wytwórni 
przerabiania tłuszczu wielorybiego na

margaiynę i wzmożonej ich produk­
cji, fabryki te nie są w stanie przero­
bić całej ilości tego tłuszczu, jaką za­
lany jest dosłownie rynek amerykań 
ski. Dodać należy, że stary tłuszcz 
wielorybi nie posiada większej war­
tości niż zgniły owoc. Celem zapobie­
żenia zniżce cen, towarzystwo angiel- 
eko-norweskie, zainteresowane głów­
nie w tym przemyśle, postanowiły u- 
nieruchomić swe staiki wiełorybnicze 
na olkre.s Połowów w r. 1951 — 1932.

Pomyślny ten rok wielorybów ma 
umożliwić przemysłowi uzdrowienie 
finansowe, grożące dziś katastrofą. 
Pozałem rzeź, jaką w ostatnich la­
tach przeprowadzono wśród wielory- 
l>ów, zaniepokoiła do najwyższego 
stopnia tych wszystkich, którzy ulo­
kowali znaczne kapitały w budowie 
flot rvbackich. Ze swej etrony. rządy 
angielski i norweski, zaniepokojone 
wybijaniem wielorybów, wysłały na 
ocean Lodowaty wyprawy naukowe, 
celem odnalezienia sposobu uniknięcia 
zupełnej ich zag.ady, albowiem, stano­
wią one niezbędny surowiec dla licz­
nych przetworów.

Dyrekcja Zakładu Zdrojowego 
BUSK O — Z D R O J

zawiadamia kuracjuszy, że 
mimo strajku samochodowego 

KOMUNIKACJA

dla kuracjuszy Kielce — Busko

ODBYWA SIĘ NORMALNIE g

Sąd Okręgowy w Sosnowcu w Wydziale 
Handlowym w sprawie N. Z. H. 26-51 na po­
siedzeniu w dniu 27 czerwca postanowił: 
1) ogłosić upadłość handlującemu. Chiilotwu 
Buchszrajberowi, wyznaczając termin odwar 
cia upadłości tymczasowo na dzień 12 czerw­
ca 1951 roku, 2) opieczętować cały majątek 
upadłego, gdziekolwiek się znajduje, 3) osa­
dzić Chila Buchszrajbera w areszcie dla 
dłużników, 4) zamianować Sędzią Komisa­
rzem upadłości Romana Kryloszańskiego, a 
kuratorami masy adwokatów J. Kowalskie­
go i H. Awrutin. 5) wyrokowi nadać rygor 
tymczasowej wykonalności.

Na mocy ant. 480 K. II. Kura/tor masy 
upadłości 'Chila Buchszrajbera zawiadamia, 
że w dniu 10 lipca o godzinie 12-ej w gma­
chu Sądu Okręgowego w Sosnowcu odbędzie 
się zebranie wierzycieli w celu wysłuchania 
sprawozdania kuratorów i wyboru kandy­
datów na syndyków tymczasowych.

Kurator
5922 adwokat JULJAN KOWALSKI.

DŹWIĘKOWE KINO 

„PAŁACE” 
1250 W SOSNOWCU, 

■lica Warszawska 2.

Imbryki elektr. do herbaty
w cenie od 33.— do 84.— zł. 

na 10 rat miesięcznych 
sprzedaje odbiorcom prądu

Elektrownia Okręgowa w Zagł. Dąbr.

Studentka Akademji 
krakowskiej, rutynowa­
na korepetytorka, po­
szukuje kondycji. Wia­
domość „Kurjer Zacho­
dni* Dąbrowa. 5972
Potrsebny uczeń z 
dobrej rodziny do fry­
zjer*. Sosnowiec, Pił­
sudskiego 70, Chmialar-

w Sosnowcu

ZNANY i NIEZASTĄPIONY

rABRYKACHEM.-rAi?MACEUT.„ARKOWALSKI Warszawa.

LOKALE

Poozuklnway pokój 
w śródmieściu przy ro­
dzinie. bez mebli. Zgło­
szenia do Administra­
cji pod .pokój*. 5982

s poznasr

Mipisz wła­
snoręcznie miesiąc uro. 
dzenla. Załącz znaczek 
pocztowy. Warazawa 
Rodakcja „Wiedza Ta­
jemna* skrzynka 571.

Motocykl ,Victoria* I Bezpłatnie
z przyczepką do sprae- I charakter, j.---
dania. Wiadomość: Za- prayszłość. Napił 

■ kiego 1, portjernia. I snoręcąnie 
5977 J ’

Chceez otraymać po­
sadę1? Musisz ukońozyć 
kursy fachowo - kores­
pondencyjne im. profe­
sora Sekułowicza. War­
szawa Żórawin, 42. Kur­
sy wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowo 
śpi kupieckiej, kore­
spondencji handlowej, 
stenografji, nauki han­
dlu, prawa, kallgrafji, 
pisania na maszynach, 
towaroznawstwa. — an­
gielskiego, francuskie­
go, niemieoklego, piso­
wni, gramatyki polskiej 
ekonomji. Po ukończe­
niu egzamin. Żądaj­
cie prospektów.

4409

Potrzebny 
uczenie* na praktyk, 
do laboratorjum 
graficznego. W 
mość: Optyk dypl 
wany J. Manela, Sosno­
wica, Modrzejowska 1.

5980
Poasuku|e się 
dzielną kucharkę

KUPNO 
SPRZEDAŻ

Szkoła Gospodarcza 
Żeńska w Sosnowcu ul.

Maja 20 telefon 
ma 20 litr 

ka dziennie d

Dbajcie o swoje zdrowie! 
(„Szwajcarskie Gorzkie Zioła” 

Jt' 7- marką „Kogut" są stosowane
przy chorobach żołądka, kiszek, 
obstrukcji, kamieniach żół­

ciowych. — „Szwajcarskie Gorzkie Zio­
ła” są naturalnym łagodnym środkiem prze­
czyszczającym, ułatwiającym funkcje organów 
trawienia, działającym przeciwko otyłoś 

Sprzedają apteki i składy apteczne.

Choroby płuc!
Stosowany przez pp. Doktorów „BALSAM 

THIOCOLAN AGE” przy gruźlicy, bronchi-11 
cie,- kaszlu ułatwia wydzielanie się. plwociny, 
wzmacnia organizm i samopoczucie chorego, 
powiększa wagę ciała, „Balsam Thiocolan Age” 
sprzedają apteki i składy apteczne (drogerje). 
Żądajcie tylko w oryginalnem opakowaniu

I fiawkionn * warszawie 
Leszno 41.

2011

NAJLEPSZY 
fanołinowy 
_ PUDER DLA DZIECI

.Et

w ■ KOGUTKIEM

MATKI żądajcie w aptekach i drogerjach hy- 
gienicznej przysypki dla dzieci „PUDER DZI­
DZI” (z Kogutkiem), utrzymującej ciało dziec­

ka w zdrowiu i czystości.

Od poniedziałku 6-go do 8-go lipca włącznie

Mieszkanie 3-pokojo- 
wa z wygodami na par­
terze do wynajęcia od 
1 sierpnia, czynsz mie­
sięczny. Wiadomość: 
Leszno 11 nr. 3. 5975

ZGUBIONE 
DOKUMENTY
Dawid Trajman zgubi* 
książkę wojskową wy­
daną w P. K- U. Sos­
nowiec, 5943

Maturzysta gimna­
zjum niemieckiego na 
Śląsku, Polak, ale sła­
bo władający dobrą pol­
szczyzną, — poszukuje 
polskiej rodziny, zamie­
szkałej na wsi, gdzie w 
czasie pobytu towarzy­
skiego w okresie wa- 
kacyj nauczyłby się do­
brze władać językiem 
ojczystym, a w zamiar 
mógłby udzielać kon­
wersacji w języku nie­
mieckim, ew. dopłacił­
by do utrzymania. Zgło­
szenia do administracji 
K. Z. pod .Maturzysta”. 

593f

5899

ROŻNE
„Konkurs Kas* Cho­
rych w Sosnowcu ogła­
sza konkurs na roboty 
malarskie i murarskie. 
Odpowiednie, formula­
rze wydaje i udziela in­
formacji Wydział Żaku 
pów, Kolią * a 17. Ofer­
ty składać naleiy naj­
później do dnia 15 lip­
ca r. b.*.— 5940-2

Za awrot teczki, po­
zostawionej w tramwa­
ju Katowickim, przycho­
dzącym do Sosnowca o 
godzinie 11-tej, kawie- 
rającej kopertę adreso­
waną do Dyrektora E 
Strączyńakiego, oraz in­
ne papiery firmowe — 
znalazca otrzyma zł. 50 
po oddaniu w biurze 
Firmy „M. Łempicki* 
S.A. w Sosnowcu, Mała­
chowskiego 26. 598,’.

Od poniedziałku 6-go do 8-go lipca włącznie

TRZEJ CHRZESTNI OJCOWIE
Wstrząsająca .tragedja trzech ludzi w których sercach budzi się uczucie i zwycięż* złe inatynkty. 

W rolach głównych: Charles Bickford I Fred Kohler.

Cennik opłoszefi:

N> scenie! Program 2-gi. Na scenie! ii
Gościnne występy zesp. art. pod Kiar. Art. Liter. 8 

JANUSZA SCIWIARSKIEGO
MIL JON DOWCIPÓW y

Kobieta Wampir, Kabaret, Tańce Wschodnie, Na U- i 
licy groteska, jak zostać gwiazdą filmową itd. 1

Udział przyjm. K. MASŁOWA J. Sclwiarski i inni. |

Wiersz milimetrowy jednotomowy: na 1-ej stronie względnie przed tekstem 60 gr., w kronice 60 gr., w tekście 45 gr. za tekstem 20 gr. 
Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10—30 gr. za każdy wyraz, powyżej 20 wyrazów 20 — 60 groszy za każdy wyraz od początku. 
Najmniej 1 zloty. Ogłoszania z układem tabelarycznym o 25 proc, droższe. Zagraniczne 100 proc, droższe. W numerze niedziel­
nym i świątecznym 25 proc, drożej. Ogłoszenia fantazyjne 50 proc, droższe. Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm. 
za tekstem 55 mm. Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Administracja nie odpowiada. Za niedostarczenie 
pisma z przyczyn, od Wydawnictwa „Kurjera Zachodniego" niezależnych. Wydawnictwo nie odpowiada. Wszelkie pretensje 
finansowe Wydawnictwa „Kurjer Zachodni" zaskarżalne są w Sosnowcu.
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